
2 OBRAD XX ZJAZDU

Dyskusja nad referatem tow. Chruszczowa

Z XX Zjazdu KPZR. Na zdjęciu: na sali zjazdowej.

Na miarę potrzeb
OGŁOSZONA przed kilkoma dniami uchwala Komitetu 

Centralnego PZPR o rozwoju rolnictwa w latach 1956 — 
1960, stała się przedmiotem najżywszego zainteresowania 

nie tylko chłopów I łudzi pracujących bezpośrednio ze wsią, 
ale całego narodu. Nie trudno zrozumieć to zainteresowanie. 
Uchwała stawia bowiem przed wsią gigantyczne zadania, któ­
rych realizacja przyniesie korzyści całemu społeczeństwu i sta­
nowić będzie nowy, wyższy stopień w awansie naszej narodo­
wej gospodarki. Wzrost produkcji relniczej o 25 proc. — oto cy­
fra, która najbardziej wyraźnie pokazuje wielkość naszych za­
mierzeń.

„Podstawowym zadaniem polityki partii w najbliższych 5 la­
tach — czytamy w Uchwale — będzie konsekwentne kojarze­
nie programowego zadania — socjalistycznej przebudowy wsi 
■ równoczesnym wykorzystaniem wszystkich możliwości wzro- 
żtu produkcji w Indywidualnych gospodarstwach chłopskich przy 
ograniczaniu elementów kapitalistycznych". W oparciu o to 
programowe założenie rozpoczynamy od dziś wytrwałą pracę 
nad realizacją naszych planów. |

Jaki jest w tej chwili stan gospodarki rolnej w naszym woje­
wództwie? Co trzeba zrobić, aby stworzyć u nas jak najlepsze 
przesłanki startu do realizacji planu 5-letnlego w rolnictwie?

Ziemi mamy dosyć. Nie potrafiliśmy jej jednak jeszcze w peł­
ni wykorzystać. Uchwała mówi o istotnym obniżeniu w naszym 
województwie obowiązkowych dostaw zboża. Fakt ten w dużej 
mierze sprzyjać będzie rozwijaniu planowej akcji osiedleńczej. 
W roku ubiegłym na Ziemi Koszalińskiej osiedliły się 392 ro­
dziny, którym zapewniono zagrody, ziarno i pomoc kredytową 
ze strony państwa. Już nieraz mówiliśmy, że ani hektar ziemi 
nie może być zmarnowany. Trzeba, żeby teraz, w walce o reali­
zację Uchwały KC, hasło to nie pozostało na papierze. Planowa 
akcja osiedleńcza, może tu dużo pomóc. |

A teraz inna sprawa. W roku 1955, w porównaniu z poprzed­
nim, wzrósł park maszynowy w POM-ach, o 1/3 zwiększyła się 
Ilość otrzymanych przez naszą wieś nawozów sztucznych. W 
roku bieżącym i w latach następnych, w toku realizacji Uchwa­
ły, pomoc agrotechniczna dla rolnictwa koszalińskiego będzie 
jeszcze bardziej wzrastać. Park traktorowy w POM-ach wzro­
śnie w kraju do 72 tys. maszyn, wieś otrzyma 10 tysięcy samo­
chodów' ciężarowych.

Niezmiernie ważnym momentem jest następnie to, aby działa­
nie nad wcielaniem w życie Uchwały KC prowadzone było Jak 
najszerszym frontem, od indywidualnego gospodarstwa do spół­
dzielni produkcyjnej i PGR-u. Nie może być żadnej białej pla­
my, do której nie dotarłby agronom, którą ominąłby zootechnik. 
Jest to tym bardziej ważne, że w oparciu o wytyczne Uchwały, 
dzięki udogodnieniom, które ona przewiduje, zaczną na wsi po­
wstawać w najróżniejszej postaci proste formy kooperacji. Te 
zalążki zespołowej gospodarki, branżowe kółka plantatorów I 
hodowców, spółki lub spółdzielnie maszynowe, zespoły łąkar- 
skie, melioracyjne, czy pastwiskowe, wymagać będą pieczołowi­
tej pomocy i starannej opieki, zarówno od rad narodowych 
i instancji partyjnych, jak również ze strony ZSCh, tej najbar­
dziej masowej organizacji chłopskiej, liczącej w naszym woje­
wództwie ponad 50 tys. członków.Takie wypadki jak w Między­
borzu, gdzie na skutek braku opieki rozwiązał się zespół łąkar- 
ski, muszą należeć do przeszłości.

Od czego więc w sumie zależy, aby w oparciu o postanowie­
nia V Plenum KC wygrać bitwę o dalszą stabilizację i dalszy 
rozwój gospodarki na koszalińskiej wsi? Przede wszystkim od 
pełnego wykorzystania rezerw, które Istnieją w różnych dziedzi­
nach. Można je znaleźć w parku maszynowym, w którym — 
szczególnie w POM-ach Sławno, Słupsk i Złocieniec — zda­
rzały się w ub. roku nadmierne przestoje I awarie. W dotych­
czasowej praktyce zbyt wiele ciągników kierowano także do tran 
sportu, zamiast do wykonywania prac rolnych. Istnieją rezer­
wy w gospodarce kredytami na cele rolnictwa, które nie zostały 
w naszym województwie w ub. roku w pełni wykorzystane. 
Istnieją rezerwy w spółdzielczości produkcyjnej, której rozwój 
w niektórych powiatach, jak np. Miastko, Koszalin, Bytów i Bia 
łogard wykazuje wyraźny zastój. Wiele Jest również takich spół 
dzielń, które wciąż Jeszcze nie mogą dorównać przodującym.

MOSKWA. XX Zjazd Komu 
nistycznej Partii Związku 
Radzieckiego kontynuuje o- 
brady.

Dnia 20 bm. na przedpołud­
niowym posiedzeniu, któremu 
przewodniczył M. A. Jasnow 
w dalszym ciągu trwała dysku 
sja nad referatami sprawoz­
dawczymi KC KPZR I Cen­
tralnej Komisji Rewizyjnej 
KPZR.

Pierwszy zabrał głos w dy­
skusji I. D. Mustafajew (azer- 
bejdżańska organizacja partyj 
na). Następnie w imieniu Ko­
mitetu Centralnego Komuni­
stycznej Partii Indonezji wy­
głosił przemówienie powitalne 
D. N. Aidlt, zaś w imieniu 
Komitetu Centralnego Mongoł 
sklej Ludowo-Rewolucyjnej 
Partii — J. Cedenbał.

W dalszym ciągu obrad wy 
głosił przemówienie — serdecz 
nie powitany przez uczestni­
ków Zjazdu — K. J. Woroszy- 
łow.

Ludzie pracy Ziemi Koszalińskiej 
z uwagą śledzą przebieg 

XX Zjazdu KPZR
XX Zjazd KPZR wywołał 

duże zainteresowanie u robot­
ników województwa koszaliń­
skiego. W wielu zakładach pra 
cy odbywają się masówki i 
krótkie zebrania, na których 
omawiane są referaty wygła­
szane na Zjeździe.

Tak np. w Koszalińskiej Fa 
bryce Mebli grupowi organi­
zacji partyjnej i związkowej 
w czasie przerw śniadanio­
wych przeprowadzają dysku­
sję na najbardziej ciekawe za 
gadnienia. W KFM opracowa 
no nawet plan zebrań dla ca­
łej załogi. Zebrania te poświę 
cone będą dyskusji nad wybra 
nymi problemami.

Miejska przychodnia obwo­
dowa w Koszalinie w dniu ju­
trzejszym na zebraniu robo­
czym omówi znaczenie XX 
Zjazdu KPZR. Do podobnych

W pow. człuchowskim 
powstała 

nowa spółdzielnia produkcyjna
W dniu 10 lutego chłopi 

ze wsi Kostrzyce powiat 
Człuchów rorganizov.ali Roi 
nlczy Zespół Spółdzielczy

pod nazwą „II Kongres 
ZSL“. Do spółdzielni przy­
stąpiło 14 rolników, którzy 
wnieśli 114 ha wkładu grun 
towego i przyjęli w zagospo­
darowanie 30 ha ziemi z pań 
stwowego funduszu ziemi.

Nowi spółdzielcy to chło­
pi, którzy w całości wywią 
zali się z wszelkich zobowią 
zań wobec państwa.

Na przewodniczącego spół 
dzielni wybrano Adolfa Sosz 
ka, zaś na członków zarządu 
Franciszka Beraś 1 Feliksa 
Marzec.

Jest to już 49 spółdzielnia 
produkcyjna w powiecie człu 
chowskim.

(ka-jot)

Na sir. 3 i 4 
zamieszczamy 
przemówienia

W.M.Mołotowa 
fi. K. Żukowa 

wygłoszone 
nu XX Zjeździe 

KPZR

Nowy 
zespół 

wychowu 
trzody 

chlewnej
W Rekowle 

pow. Bytów po 
wstał zespół wy 
chowu trzody 
chlewnej. Ze­
spół ten zorga­
nizowało 40 go­
spodarzy z tej 
gromady.

I. Komenda 
czytelnik

Wieczornica ukraińska 
w WDK

W ubiegłą sobotę odbyła się w Wojewódzkim 
Domu Kultury w Koszalinie wieczornica tanecz­
na dla młodzieży ukraińskiej. W wieczornicy 
wzięło udział ponad sos uczestników, wśród któ­
rych znajdowała się też pewna Ilość mieszkań­
ców województw szczecińskiego, gdańskiego 
1 olsztyńskiego. Wśród zaproszonych gości obec­
ni byli wiceprzewodniczący Pres. Woj. RN J. 
Bajserowicz, przedstawiciel KW PZPR K. Kę­
dzierski oraz przedstawiciel Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych St. Sosna.

Na program wieczornicy złożyły się występy 
zespołów artystycznych WDK, film produkcji 
ukraińskiej pt. „Wesołe gwiazdy" oraz zabawa 
taneczna.

(h)

Wojewódzkiego Za 
rządu Przemysłu 
w Koszalinie, P.e- 
jonów Przemysłu 
Leśnego w Słup­
sku i Szczecinku 
oraz Fabryk Meb­
li w Słupsku i Ko­
szalinie i Fabry­
ki Zapałek w Sia­
nowie.

J. K.

Realizują 
plan świadczeń 

na SFOS
Roczny plan śwlad ( 

czeń w powiecie 
Drawsko na rzecz 
odbudowy Warsza- , 
wy wykonany został 
w styczniu w OT 
proc. Taki procent 
gwarantuje, te zocz 
ny plan twladczeń 
zostanie wykonany, 
a nawet 1 przekro­
czony. (J. 8.)

Na zdjęelu: plakat wydany z okazlj Zjazdu.

Rozkaz 
ministra spraw wewnętrznych 

z okazji 10 rocznicy 
powstania ORMO

mfm lii?11 ,Rrscy. prxe<* »leW“ml niepokoju, przed bandyty, p f ' ,yIU J P°lltycznym, Przed wszystkimi, któAy zjed- 
— nienawiścią do władzy robotniczo-chłopskiej, mordowali 
najlepszych synów naszej ojczyzny, rabowali i niszczeli narodu, rujnował! w trudzie odbudowywane labrykf,warutaty 
gospodarstw, chłopskie - krwi, 1 pożogą znacząc ,w, drogą?’ 
ORMOWCY!

W ciągu minionych 1# lat nie szczędząc trudu 1 krwi ramie łunkcjonar!uszaml MlUejl Obywatelskiej, Urzędu B„! 
p eczeństwa Publicznego i Korpusu Bezpieczeństwa Wewnetra nego walczyliście o umocnieni? władz/ robotSSLSłonrtfif 

*dobyczy mas pracujących. Dzielnie 1 ofiarnie n<> 
magallścle organom Milicji obywatelskiej w tępieniu wrogów 

Ludowej Ojczyzny likwidowaniu różnych lorm szkód 
gospodarczego, w zabezpieczeniu mienia społecznego przed 

al°i em, sabotażystą, podpalaczem, rabusiem, zło­dziejem 1 szabrownikiem. ’
W Waszej szlachetnej służbie społecznej płaciliście nieraz 

krwi, 1 zdrowiem. Wielu ormowców — robotników 1 chłopów 
padlo w walce. Naród nigdy o nich nie zapomni.

TELSŁKIEJ!0W,E OCHOTNICZ^:, REZERWY MILICJI OBYWA.
Plafu^ześ^^t^elo.1'1 ’ -kończeniem

Realizowaliście ten plan, plan historyczny, który przeobrazi! 
gospodarkę naszego kraju, własnymi rękami, prac, Wasz, w 
fabrykach, PGR.ach, spółdzielniach produkcyjnych w. 
nyeh gospodarstwach.

Wasz ofiarny, codzienny trud członków Ochotnicze I Rererw. 
Milicji Obywatelskiej, który przyczynił się często d? HkwMo- 
wania w zarodku wrogich poczynań, godzących w gospodarkę 
narodową — również stanowi cenny wkład w wykonanie planu 
w budowę potęgi naszej Ludowej Ojczyzny. ’

Dziś, gdy cały nasz naród przystąpił do nowvch wielkich za 
dań, do realizacji planu 5-letniego, Wy wykonując swe za- 
szczytne obowiązki, Jeszcze bardziej pomagajcie Milicji Oby- 

w P"”UPezo«cią, z wszelkimi przejawamichuligaństwa, szkodnictwa gospodarczego 1 spekulacji.
Bądźcie nieprzejednani wobec wrogów, a równocześnie stólcie 

na straży naszej rewolucyjnej praworządności.
Wierzę, że tak jak dotychczas nie zawiedziecie pokładanego 

w Was zaufania, że trwać będziecie dzielnie na posterunku pracy 
da'niak* ° pok61, ° 50cJaUzm- Ze chlubnie wykonacie swoje za.

W dniu 10-lecla tyczę Wam dalszych sukcesów w Waszej trud 
nej, odpowiedzialnej pracy 1 walce dl, dobra narodu.

NIECH ZYJE OCHOTNICZA REZERWA MILICJI OBYWA- PElzSK II\ J!
NIECH ZYJE POLSKA ZJEDNOCZONA PARTIA ROBOTNI­

CZA — KIEROWNICZA SIŁA NASZEGO NARODU.
NIECH ZYJE I ROZKWITA POLSKA RZECZPOSPOLITA LU-

MINISTER
WŁADYSŁAW WICHA

Rada naukowo-techniczna
przystąpiła do pracy

W ub. miesiącu 
przy Zarządzie O- 
kręgu Związku Za 
wodowego Pracow 
ników Przemysłu 
Drzewnego i Tere­
nowego w Kosza­
linie, powstała ra 
da naukowo-tech­
niczna. W skład 
rady wchodzą 
przedstawiciele



W salach Związku Nau­
czycielstwa Polskiego w 
Warszawie, rozpoczął 18 
bm. obrady Ogólnopolski 
Zjazd Bibliotekarzy.

Na zdjęciu: uczestnicy 
Zjazdu: Aniela Dubis, 
kierowniczka biblioteki 
WRN w Krakowie oraz 
Zofia Wojewódzka — kie­
rowniczka biblioteki ZZ 
Energetyków w Krakowie, 
oglądają wystawę książek 
zorganizowaną z okazji 
Zjazdu.

(CAF — fot. Pieńkowski)

W obliczu trudnej sytuacji
węglowej

NOWY TYP STRUGARKI

W FABRYCE Urządzeń Me­
chanicznych w porąbie 
rozpoczęto produkcję no­

wych wysolcosprawnych struga­
rek wzdłużnych typu HDA.M. 
Pierwsza seria tych nowoczes­
nych obrabiarek, Ucząca 1S sztuk, 
już niedługo opuści hale monta­
żowe fabryki. Nowe strugarki 
aą wyposażone w nowoczesne u- 
rządzenla do nastawiania noża 
1 uchwytów.

BRYLANTY ... ZE SZKŁA

NIE wszyscy jeszcze wiedzą, 
ta na dnie Wisłoka leżą nie. 
przebrane bogactwa — czar 

ne, szare, brązowe 1 blate krze­
mienie, które po odpowiedniej 
obróbce 1 oszlifowaniu daja zna­
komite wkładki do sygnetów mę 
aklch, imitując do złudzenia ka­
mienie półszlachetne. Obróbką 
tych krzemieni, jak też krajo­
wych nefrytów, chryzoprazów 1 
serpentyn znalezionych w Kle- 
lecklem oraz szlifowaniem sztucz 
nych brylantów ze zwykłego 
szkła zajmuje się Zakład Do­
skonalenia Rzemiosła w Rzeszo­
wie.
NOWY SZYB URUCHOMIONY 
W KOPALNI „BRZESZCZE"

W CZASIE ostatniej szychty 
nocnej z niedzieli na po­
niedziałek górnicy jednej 

z największych w Krakowskim 
Zagłębiu Węglowym kopalni 
„Brzeszcze" korzystali już z no­
wego szybu przeznaczonego do 
transportu drzewa do obudowy. 
Uruchomienie tego szybu przy­
czyni się do terminowego zao­
patrywania górników w drzewo, 
co w dniach wytężonej walki o 
nadrobienie niedoborów w wy­
dobyciu węgla, spowodowanych 
silnymi mrozami i śniegiem, jest 
jednym z podstawowych warun­
ków rytmicznej pracy. Nowy 
szyb pozwolił poważnie odciążyć 
szyb wyciągowy, który obecnie 
wyłącznie wydobywa węgiel.

W ostatnich dniach ludność 
naszego kraju, a także zakła­
dy przemysłowe napotykają 
na poważne trudności w nor­
malnym zaopatrzeniu w wę­
giel.

Jakie są przyczyny tych 
trudności? Zasadniczą przy­
czyną, która w dużym stopniu 
wpłynęła na to okresowe za­
hamowanie dostaw opalu jest 
trwający od kilku tygodni 
mróz i opady śnieżne.

Te warunki atmosferyczne, 
panujące zresztą w całej Eu­
ropie spowodowały duże 
przeszkody w pracy naszych 
kopalń, a także kolei.

Oprócz tego trzeba stwier­
dzić, że poszczególne resorty, 
mimo istniejących w tym 
względzie zarządzeń, zanied­
bały przygotowanie do zimy 
i nie przedsięwzięły w .odpo­
wiednim czasie właściwych 
kroków, aby zapewnić nor­
malną pracę załóg. Mimo o- 
fiarnej pracy kolejarzy, któ­
rzy nie bacząc na ostry mróz 
pełnili swą służbę, wystąpiły 
także, szczególnie w pierw­
szych dniach lutego, zakłóce­
nia w normalnym ruchu tran­
sportowym.

Górnicy nasi, w ciężkich 
warunkach pracy, jakie 
stwarzał im utrudniony do­
jazd do kopalni oraz znacz­
nie pogorszony wskutek mro­
zów stan techniczny urządzeń 
kopalnianych, jak oblodzenie 
szybów, sortowni, płuczek itd. 
mimo wytężonych wysiłków 
nie potrafili wykonać swych 
zadań. W ciągu 14 dni lutego 
wydobycie węgla jest mniej­
sze od przewidzianego planem 
o blisko 270 tysięcy ton.

Niezależnie* od tego wsku­
tek silnych mrozów tylko za­
kłady przemysłu ciężkiego i 
koleje spaliły w tym okresie 
według przybliżonych obli­
czeń o ponad 300 tysięcy ton 
węgla więcej niż to by­
ło zaplanowane, a trudności, 
jakie miały PKP w regular- 

' nym podstawianiu wagonów 
spowodowały, że ilość wydo­
bytego węgla leżącego na hał­
dach zwiększyła się także o 
blisko 85 tysięcy ton. Łącznie 
więc ilość węgla przeznaczo­
nego na zaopatrzenie ludności 
dla zakładów przemysłowych 
i na eksport okresie 14-tu 
dni lutego zmniejszyła się o 
ponad 655 tys. ton.

Jest to ilość poważna, która 
w warunkach ogromnie napię­
tego bilansu węglowego, nie­
dostatecznych zapasów w za­
kładach pracy, na kolei i w 
magazynach, oraz przy istnie­
jących poważnych trudnościach 
przewozowych, nie mogła nie 
odbić się dotkliwie na nor­
malnym zaopatrzeniu ludności 
w węgiel. Stąd w wielu ośrod­
kach, szczególnie miejskich, 
dostawa węgla w I połowie 
lutego była mniejsza niż pla­
nowana. Sytuację pogarszał 
także fakt, że ze zrozumia­

łych względów zużycie węgla 
opalowego przez ludność na­
stępowało wskutek panują­
cych mrozów szybciej niż nor­
malnie.

Rząd i władze gospodarcze 
zdają sobie w pełni sprawę z 
trudnej sytuacji i podjęły 
wszelkie wysiłki dla jej po­
prawy.

W najbliższych dniach dzię­
ki wzmożonemu wysiłkowi 
górników i usprawnieniu pra­
cy kolei, zaopatrzenie w wę­
giel ulegnie poprawie i lud­
ność otrzyma do końca lutego 
o 130 tysięcy ton węgla więcej 
niż w pierwszej połowie mie­
siąca, nie licząc deputatów.

Niedobory w naszym bilan­
sie węglowym zmusiły nas do 
zastosowania pewnych ograni­
czeń w zaopatrzeniu zakła­
dów przemysłowych. W nie­
których z nich została ograni­
czona lub nawet wstrzymana 
czasowo praca, aby zabezpie­
czyć dostawę węgla do kluczo­
wych zakładów i instytucji 
obsługujących ludność. Jak 
wiadomo z notatek prasowych 
na niektórych mniej ważnych 
liniach została również w 
pewnej mierze ograniczona 
komunikacja kolejowa.

Deficyt w wydobyciu węgla 
spowodował także zmniejsze­
nie naszego eksportu. Jest 
to oczywiście bardzo nieko­
rzystne zjawisko i poważna 
strata dla gospodarki narodo­
wej. Chodzi o to, że nie mogli 
śmy wykonać naszych zobo­
wiązań wobec bratnich krajów 
co niewątpliwie powoduje w 
tych krajach również pewne 
zakłócenia gospodarcze. Ogra­
niczyliśmy także eksport do 
niektórych państw kapitali­
stycznych. A pamiętać należy, 
że od naszego eksportu zależy 
import wielu niezbędnych su­
rowców potrzebnych dla nor­
malnej pracy naszych fabryk.

Decydujące znaczenie dla 
poprawy sytuacji posiada peł­
na mobilizacja załóg górni­
czych i jak najszybsza likwi­
dacja powstałych w wydoby­
ciu niedoborów. Każdy gómik 
i sztygar, pracownik kopalni 
muszą zdawać sobie sprawę 
z tego, że od jego ofiarnej 
pracy zależy normalna praca 
naszego przemysłu i zaopa­
trzenie ludności.

Wiele może pomóc też nasz 
przemysł. Kierownicy zakła­
dów i zakładowe organizacje 
partyjne powinny przede 
wszystkim zwrócić szczególną 
uwagę na rygorystyczne sto­
sowanie reżimu oszczędności 
w zużyciu węgla i energii 
elektrycznej. Nie zawsze bo-

wiem jeszcze zdajemy sobie 
sprawę z tego, że każda ki- 
lowatogodzina zużytej energii 
to spalany w elektrowniach 
węgiel.

Należy wykorzystać wszel­
kie możliwe środki ograni­
czenia zużycia węgla. Szcze­
gólnie powinno się pamiętać 
o tej zasadzie w zakladacli 
zużywających przy produkcji 
duże ilości węgla i energii.

Wszędzie, gdzie to jest tyl­
ko możliwe należy zastosować 
pracę na jedną zmianę, lub 
też przesunąć godziny pracy 
z drugiej na trzecią zmianę. 
Trzeba również wziąć pod 
uwagę możliwość wykonywa­
nia remontów maszyn i urzą­
dzeń obecnie, a nie w później­
szych miesiącach oraz w miarę 
potrzeb dokonywać, po poro­
zumieniu się z ludźmi, pew­
nych przesunięć urlopowych.

Załogi w całej Polsce po­
winny pomóc górnictwu w 
rozładowaniu zwałów. Wszys­
cy odbiorcy węgla muszą za­
pewnić kolei natychmiastowe 
rozładowywanie wagonów bez 
względu na porę dnia i świę­
ta. Dla transportów węglo­
wych jak i dla powracających 
do kopalni wagonów trzeba 
bezwzględnie otworzyć zielo­
ną drogę. Poza tym wszędzie 
tam gdzie to jest możliwe 
należy dążyć do zwolnienia 
lokomotyw celem wysiania 
ich na Śląsk. Trzeba także 
na Śląsku do transportu węgla 
używać kolei wąskotorowych.

Cały kraj zna ofiarność i 
poświęcenie z jakim pracują 
nasi górnicy i kolejarze dą­
żąc do jak najszybszego opa­
nowania sytuacji. Społeczeń­
stwo nasze jest przekonane, 
że ich wielki trud i wysiłek 
przyniesie spodziewane rezul­
taty. Ale obowiązkiem wszyst­
kich nas jest im pomóc, 
gdyż tym samym pomagamy 
sobie.

Wielki i trudny będzie to 
wysiłek, aby móc przywrócić 
normalne zaopatrzenie ludnoś 
ci i przemysłu w węgiel. Po­
trzebne jest dlatego aktywne 
współdziałanie całego społe­
czeństwa Przecież każdy z 
nas pracując w przedsiębior­
stwie czy też przebywając u 
siebie w domu ma możność 
przyczynić się do oszczędno­
ści energii elektrycznej, a 
więc i węgla — i tą drogą 
przyczynić się w jakimś stop­
niu do tego, aby dla każdego 
starczyło węgla na opal, aby 
nasze fabryki pracowały bez 
zakłóceń i przerw. A to leży 
w interesie każdego obywate­
la.________GJryhuna Ludu")

Ludzie pracy Ziemi Koszalińskiej
z uwagą śledzą przebieg
XX Zjazdu KPZR

Istnieją wreszcie poważne rezerwy w państwowych gospo­
darstwach rolnych, które w rolnictwie województwa koszaliń­
skiego odgrywają szczególnie poważną rolę. Obok przodują­
cych są jeszcze u nas PGR-y, których wydajność z ha odbiega 
daleko od przeciętnej. Są również takie, w których hodowla za­
równo bydła jak i trzody chlewnej, spychana jest daleko na dru­
gi plan.

wieś polska staje przed nowym wielkim egzaminem. Obok 
zadań politycznych, stawia on także zadania organizacyjne 
I gospodarcze. Duże znaczenie mieć będzie niewątpliwie prze­
prowadzenie nowej klasyfikacji i noWych pomiarów ziemi oraz 
obniżenie obowiązkowych dostaw, co w dużej mierze ożywi ak­
cję osadnictwa i przyczyni się do większej mobilizacji wsi. Tru­
dno jednak liczyć na automatyczne działanie Uchwały KC. W 
walce o jej realizację trzeba będzie na bieżąco rozwiązywać sze­
reg skomplikowanych trudności, trzeba będzie operatywnie oraz 
samodzielnie dawać sobie radę z kłopotami. Tym większa rola 
rad narodowych, organizacji partyjnych i masowych. Trzeba bę­
dzie dokonać wielkiego wysiłku, aby z pracy partyjnej i z dzia­
łalności aparatu rad narodowych zniknęło rutyniarstwo, zaśnie­
działość. żeby w miejsce papierka pojawiło się żywe słowo, kon­
kretna, twórcza pomoc.

Uchwała Komitetu Centralnego stawia przed całym narodem 
w konkretnych warunkach, zadania na miarę jego potrzeb. Tę 
miarę stanowi 25 proc, wzrostu produkcji rolniczej. Potrzeba 
nam więcej zboża, mleka, mięsa, jarzyn... Ten wzrost konieczny 
iest dla wydatnego podniesienia stopy życiowej społeczeństwa. 
)latego musimy zrobić wszystko, aby ta miara potrzeb została 

całkowicie wypełniona.

zebrań przygotowuje się TOR 
w Koszalinie.

Wielu robotników nie czeka­
jąc na zebrania, z za­
interesowaniem studiuje ma­
teriały zjazdu. Np. maj­
ster Matyjaszek pracownik 
odlewni Sławneńskich Zakła­
dów Przemyślu Terenowego w 
Darłowie, interesuje się szcze­
gólnie zagadnieniami między 
narodowymi, bardzo dokładnie 
omówionymi w referacie i dy­
skusji.

Natomiast tokarz narzędzio 
wy Zbigniew Witkowski wie e 
uwagi poświęca sprąwom go 
spodarczym, a szczególnie po 
stępowi technicznemu. — 
„Chciałbym, by w naszym za­
kładzie wszystkie prymitywne 
maszyny zastąpione zostały 
nowoczesnymi. Im lepiej bę­
dziemy pracować, tym szybciej 
dojdziemy do takich wyników 
jak w Związku Radzieckim. 
Przykład Jak należy pracować 
znajdujemy w referacie tow 
Chruszczowa Trzeba widzieć 
w perspektywie swój zakład 
— tak. jak on będzie wyglą­

dał za rok, dwa. To dodaje 
bodźca do pracy. Referat tow. 
Chruszczowa czytałem z du­
żym zainteresowaniem. Duże 
wrażenie wywołało postano­
wienie skrócenia dnia robocze 
go z 8 na 7, w dnie przed­
świąteczne 6 godz. przy jed­
noczesnym zwiększeniu płacy 
realnej.”

Młodzież polska 
gorqco pozdrawia 

młodzież krajów kolonialnych 
i zależnych

WARSZAWA. 21 lutego 
przypada Międzynarodowy 
Dzień Walki z Kolonializ­
mem. Dzień ten obchodzo­
ny jest przez młodzież całe­
go świata pod znakiem soli­
darności z młodzieżą krajów 
kolonialnych i zależnych.

Również i młodzież polska 
pozdrawia gorąco z tej oka­
zji swych przyjaciół w uci­
śnionych krajach Azji, Afry 
ki i Ameryki Łacińskiej. 
Z zakładów pracy, szkół i u- 
czelni płynie do tych kra­
jów wiele depesz i listów.

Zarząd Główny Związku 
Młodzieży Polskiej przeka­
zał za pośrednictwem Świa­
towej Federacji Młodzieży 
Demokratycznej dary dla 
bratnich organizacji w kra­
jach kolonialnych. Na dary 
te składają się instrumenty 
muzyczne oraz sprzęt świe­
tlicowy i sportowy. Jedno­
cześnie Zarząd Główny ZMP 
wysłał do Światowej Fede­
racji Młodzieży Demokratycz 
nej list następującej treści: 
„Z okazji 21 lutego — Mię 
dzynarodowego Dnia Wal­
ki z Kolonializmem, pragnie 
my przekazać za Waszym 
pośrednictwem gorące po­
zdrowienia od młodzieży poi

skiej dla chłopców 1 dziew­
cząt krajów kolonialnych i 
zależnych wraz z braterskt- 
mi wyrazami solidarności z 
ich walką o niezawisłość na 

.rodową, o pokój 1 swe pra­
wa.

Równocześnie ślemy ser­
deczne pozdrowienia wszyst­
kim naszym przyjaciołom w 
Azji, Afryce 1 Ameryce Ła­
cińskiej, kLór- ■ wspólnie z 
nami bronią idei wolności, 
pokoju 1 przyjaźni oraz wal 
czą o lepszą przyszłość mło 
dzieży.

Niech żyje Światowa Fe­
deracja Młodzieży Demo­
kratycznej — obrońca praw 
młodzieży kra kolonial­
nych i zależnych”.

W kołach ZMP w całej 
Polsce, odbywają się w zwląz 
ku z „Dniem" odczyty i po 
gadankl r lęcone zagad­
nieniom walki z kolonializ­
mem.

Szczególnie uroczyście ob­
chodzić będzie dzień 21 lu­
tego młodzież Wybrzeża. W 
Gdyni odbędzie się w tym 
dniu wieczornic*, w której 
wezmą udział między inny­
mi marynarze naszej floty 
handlowej 1 stoczniowcy.

Pomagajmy sobie 
w remontach

Dyrekcja zespołu PGR Motarzyno, Zjednoczenie Słupsk, 
przysłała nam długą listę części zamiennych do ciągni­
ków, które oddaje do dyspozycji innych warsztatów.

Ponadto otrzymaliśmy długi wykaz łożysk kulkowych, 
rolkowych i wałkowych, których warsztaty posiadają 
znaczną Ilość. Publikujemy Ich numery katalogowe:

213 F, 2313, 7312, 6412, 6222, 2305, 6307, 6209, 1609, 7815.

Oto wykaz części zamiennych, które przedstawia do 
dyspozycji warsztatów POM i PGR załoga POM Tychowo:

DO CIĄGNIKA „URSUS”: sztuk nr katal.

tłok R 3 1 R 2 2
tuleja korbowodó 15 1509
tuleja sworznia 15 4702
sworzeń tłoka 10 1552
panewka korbowa 10 2027
korpus piasty lewej 1 prawej 10 4750 14740
ciężarek regulatora 6 2003

DO CIĄGNIKA „ZETOR": sztuk nr katal.

wysuwana część os) 2 627 1 620
pierścień uszczelki 4 3974
wałek rozrządu 2 8701
gniazdo zaworu 15 1026

MIMO MROZÓW
I OPADÓW ŚNIEŻNYCH 

I 000 TON SURÓWKI 
PONAD PLAN 
MIESIĘCZNY

Mimo bardzo niesprzyjają­
cych warunków atmosferycz­
nych załoga wielkich pleców 
w hucie im. Lenina do dnia is 
bm. wyprodukowała dodatko­
wo 1 ooo ton mrówki ponad 
plan lutowy.

Na zdjęciu: tak wygląda re­
jon wielkich pleców w hucie 
Im. Lenina w czasie trwającej 
obecnie tali mrozów.

Fot. - CAF

DO CIĄGNIKÓW „ZETOR"

10 sztuk nakrętka walu korbowego nr kat 243
8 „ koło klinowe prądnicy 501
9 „ uszczelka wału korbowego 96

14 „ filtr wstępu pompy 
oraz szereg innych części.

DO CIĄGNIKA „URSUS"

»• 61

10 sztuk pierścień labiryntowy nr kat. 8064
10 „ tłok pompy »» 2111
4 „ półośka tylnia 5611
4 „ korbowód regulatora

oraz szereg innych części.
W 1613



XX Zjazd Komunistycznej Partii Związku Radzieckiego
Przemówienie towarzysza W. M. Mołotowa

(Fragmenty)
TOWARZYSZE ’

W referacie sprawozdaw­
czym Komitetu Centralne­
go KPZR tow. N. S. Chrusz­
czów nakreślił porywający 
obraz wielkich wydarzeń, 
których uczestnikami by­
liśmy po XIX Zjeździe. Re­
ferat ten uogólnia doświad­
czenia walki naszej partii w 
dobie obecnej, zawiera głę­
boką marksistowsko-leninow 
ską analizę sytuacji między 
narodowej i wysuwa nowe, 
olbrzymie zadania, stojące 
przed naszą partią, przed na I 
rodem radzieckim.

Naród nasz przebył boha­
terską drogę. Już w okresie 
przedwojennym zbudował on 
w zasadzie społeczeństwo so 
cjalistyczne, obecnie zaś rea­
lizuje stopniowe przejście od 
socjalizmu do komunizmu. 
Na drodze tej piętrzyło się 
niemało trudności, których 
przezwyciężenie wymagało 
wyjątkowego wytężenia sił, 
a niekiedy olbrzymich ofiar, 
zwłaszcza w okresie wojny.

Podstawą potęgi i żywot­
ności naszego wielkiego pań­
stwa jest wykuty przez na­
szą partię leninowska sojusz 
chłopów i robotników. W 
naszych czasach potężny i 
niezłomny sojusz klasy robot 
niczej i chłopstwa kołchozo­
wego jest fundamentem 
wspaniałej jedności moralno- 
politycznej naszego socjali­
stycznego społeczeństwa, fun 
damentem przyjaźni i bra­
terstwa narodów Związku 
Socjalistycznych Republik 
Radzieckich.

Aby zapewnić szybsze za­
spokojenie rosnącego zapo­
trzebowania ludności na ar­
tykuły żywnościowe oraz za 
potrzebowania przemysłu 
spożywczego i lekkiego na 
surowce rolne, partia i rząd 
radziecki dokonały szeregu 
nowych doniosłych posunięć,

I.
Zasadnicze zmiany w sytuacji 
międzynarodowej i możliwość 
zapobieżenia nowym wojnom

Druga wojna światowa by­
ła poważną próbą socjalistycz 
nego ustroju społecznego i 
państwowego. Próba ta do­
wiodła, że państwo socjali­
styczne, ciesząc się bezgra­
nicznym poparciem narodu, 
posiada niewyczerpane siły 
duchowe i materialne.

Stosunki między ZSRR. 
Chińską Republiką Ludową i 
innymi krajami socjalistyczny­
mi rozwijają się na trwałej, 
przyjacielskiej podstawie, 
przyświeca im jedność głów­
nych celów. Wypróbowane 
kierownictwo partii komuni­
stycznych i robotniczych za­
pewnia krajom socjalistycz­
nym nieustanny marsz na­
przód. Spośród wszystkich 
wydarzeń ostatniego czasu 
należy wyodrębnić ssucesy bu 
dowy socjalizmu w Chinach, 
sukcesy, które nabrały ogrom­
nego rozmachu godnego zaiste 
wielkiego narodu chińskiego. 
Wszystko to umożliwiło u- 
ksztaltowanie się potężnego D- 
bozu krajów pokoju, demokra 
cji i socjalizmu.

Utworzenie tego obozu ma 
wyjątkowo doniosłe znaczenie 
międzynarodowe. Doświadcze­
nie państw należących do tego 
obozu demonstrując różnorod­
ność dróg w dziele budowy so 
cjalizmu w niespotykanym 
stopniu zwiększa możliwości i 
skalę wpływów socjalizmu. Ó- 
bóz ten jest równocześnie nie­
złomną ostoją klasy robotni­
czej i wszystkich ludzi pracy 
w ich walce o swoje prawa i 
poprawę warunków bytu w kra 
jach kapitalistycznych.

Obecnie na równi ze świa­
towym systemem kapitalistycz 
nym istnieje także światowy sy 
stem socjalistyczny. Historia 
postawiła na porządku dzien­
nym sprawę pokojowego współ 
istnienia tych systemów. O- 
czywiście, należy liczyć się z 
tym, że rozbieżności i spory 
między nimi są nieuchronne. 
Dlatego należy dać jasną od- 
powtedś na BytaniŁ-Uak .do-1

tu wymienić należy przed; 
wszystkim — zwiększenie 

' materialnego zainteresowani; 
kołchozów i kołchoźników 
MTS i sowchozów w zwięk­
szeniu produkcji rolnej oraa 
odpowiednie skorygowanie 
cen tych artykułów.

Szczególne znaczenie mia­
ło pomyślne wykonanie śmis 
lego planu zagospodarowa­
nia odłogów i ugorów, cc 
zwiększyło obszary zasie­
wów, zwłaszcza zbóż, o 33 
miliony ha. W nowy sposób 
postawiony został taki pro­
blem, jak zdecydowane 
zwiększenie powierzchni za­
siewów kukurydzy, co ma 
wyjątkowo doniosłe znacze­
nie dla szybkiego rozwoju 
hodowli.

Należy podkreślić, że par­
tia i rząd radziecki zwraca­
ją szczególną uwagę na pod 
niesienie dobrobytu chłop­
stwa kołchozowego.

Partia nasza zawsze trosz 
czyła się o wszechstronny 
rozwój przemysłu i transpor 
tu. Partia stale podkreśla 
przy tym priorytet rozwoju 
przemysłu ciężkiego, ponie­
waż od niego zależy rozwój 
zarówno rolnictwa, jak i 
innych gałęzi gospodarki na 
rodowej, zwiększenie zdolno 
ści obronnej naszej ojczy­
zny socjalistycznej, dalszy 
wzrost dobrobytu ludności.

Z referatu tow. Chruszczo 
wa wiadomo, że w ciągu szó 
stej pięciolatki zostanie 
wprowadzony w naszym 
przemyśle i w naszych insty 
tucjach 7-godzinny dzień pra 
cy. Okoliczność ta, jak rów­
nież przewidywane poważne 
podwyższenie realnych płac 
robotników i urzędników o- 
raz szereg innych posunięć 
jest wyrazem szczególnej 
troski naszej partii, jaką 
zawsze przejawiała ona w 
dziedzinie podnoszenia stopy 
życiowej mas pracujących.

winny być rozwiązywane ist­
niejące i zarysowujące się w 
toku wydarzeń sporne proble­
my.

Prowadzą do tego tylko 
dwie drogi: droga rokowań i 
pokojowego uregulowania roz­
bieżności albo droga wojny. 
Innych dróg nie ma. Związek 
Radziecki i wszystkie inne kra 
je socjalistyczne zdecydowanie 
odrzucają drogę wojny. Dąży­
my do tego, aby również zwo- 
lcnnicy'przeciwstawnego syste 
mu uznali zasadę pokojowego 
współistnienia obu systemów.

W wyniku dwóch wojen zo­
stało zabitych i rannych po­
nad 80 milionów osób. W o- 
becnych warunkach nowa woj­
na światowa byłaby bez po­
równania bardziej niszczyciel­
ska i niebezpieczna. Wniosek 
może być tylko jeden — po­
winniśmy uczynić wszystko, 
aby w interesie całej ludzkoś­
ci obronić pokój.

Marksizm-leninizm uczy, że 
z jednej strony w warunkach 
imperializmu istnieje ekono­
miczna podstawa wojen i że z 
drugiej strony imperializm 
sam rodzi siły społeczne, któ­
re dążą do położenia kresu 
wojnom imperialistycznym i 
samemu imperializmowi.

Oczywiście, że w obecnych 
warunkach również istnieje 
niebezpieczeństwo nowej woj­
ny światowej nie mówiąc już 
o innych konfliktach wojen­
nych, ponieważ istnieje impe­
rializm. Ale inna rzecz, gdy 
istnieje niebezpieczeństwo 
wojny i niema sił, albo co naj­
mniej, nie ma rzeczywiście 
wielkich sil, aby przeciwsta­
wić się temu niebezpieczeń­
stwu, a inna rzecz, gdy takie 
siły i przy tym niemałe, sta­
ły się faktem i gdy wskutek 
pojawienia się tych sił powsta 
la realna możliwość zapobie­
żenia wojnie.

Nie można, oczywiście, 
nie liczyć się z faktem, że naj­
bardziej agresywne kola impe­
rializmu snuja plany obliczone 
■na to,' by ’ eofnać wstecz rw,.

wój historii. Jak wiadomo, te 
go rodzaju dążenia znalazły 
wyraz w planach „powstrzy­
mania", zwłaszcza w planach 
„wyzwalania", w planach prze 
pojonych duchem agresji prze 
ciwko krajom socjalizmu. Jed 
nakże inna rzecz — snuć tego 
rodzaju fantastyczne plany 
przywrócenia przemocą kapita­
lizmu w krajach socjalistycz­
nych, a zupełnie inna rzecz — 
możliwość ich realizacji w o- 
becnych warunkach, gdy cale 
dzieje istnienia i rozwoju 
ZSRR wspaniale dowiodły, iż 
plany takie są nierealne.

W okresie poprzedzającym 
dru’gą wojnę światową Zwią­
zek Radziecki bronił konsek­
wentnie interesów pokoju oraz 
wzywał inne państwa do zjed­
noczenia się w celu przeciw­
działania rozpętaniu nowej 
wojny światowej.

Siły Związku Radzieckiego 
— jedynego w tym czasie pań 
siwa socjalistycznego — i 
sympatyzujących z nim miłują 
cych pokój ludzi w innych kra­
jach były wówczas niedosta­
teczne, aby tfdaremnić wojen­
ne plany najbardziej, agresyw­
nych krajów imperializmu. W 
takiej właśnie sytuacji rozpo­
częła się druga wojna świato­
wa.

Druga wojna światowa w 
większym jeszcze stopniu niż 
pierwsza uświadomiła 1 za­
hartowała wiele milionów lu 
dzi.

W toku drugiej wojny świa 
towej i po jej zakończeniu 
w szeregu państw zrodziły 
się, powstały i zespoliły ta­
kie nowe siły społeczne i po 
lityczne, których pojawienie 
się na arenie dziejowej w za 
sadniczy sposób zmieniło mię 
dzynarodową sytuację polity 
czną. Wojna, powodując nie­
słychane napięcie sił naro­
dów, spowodowała równocze 
śnie ogromne zmiany w ży­
ciu politycznym, w szczegól­
ności w krajach Europy i 
Azji.

Obecnie istnieją dwa świa 
towe olpozy państw, które głę 
boko różnią się pod wzglę­
dem ustroju społecznego i 
państwowego.

Podczas gdy najbardziej a- 
gresywne koła w niektórych 
krajach imperializmu zajęte 
są obecnie przygotowaniami 
do nowej wojny, głównym za 
daniem krajów obozu socjali 
stycznego jest utrzymanie i 
utrwalenie pokoju, organizo 
wanie walki o pokój, przy­
jaźń i współpracę między na 
rodami. Tym samym Zwią­
zek Radziecki, Chińska Re­
publika Ludowa i inne kra­
je demokracji ludowej są wy 
razicielami najgłębszych, naj 
bardziej bliskich i naprawdę 
żywotnych interesów naro­
dów nie tylko swoich kra­
jów, lecz również wszystkich 
inńych narodów — jeśli mo­
wa o masach ludowych we 
właściwym tego słowa zna­
czeniu.

Jeśli chodzi o pokój, inte­
resy wszystkich narodów, 
bez względu na ustrój spo­
łeczny i państwowy tych lub 
innych krajów są zbieżne z 
Interesami krajów obozu so­
cjalistycznego, który ofiarnie 
broni pokoju na świecie, przy 
jaźni i współpracy między 
narodami.

Nie powinniśmy pomniej­
szać niebezpieczeństwa woj 
ny, ulegając złudzeniu, że we 
wszelkich warunkach ma­
my zapewniony pokój i 
spokojne życie. Zawsze mu- 
simy być czujni i uważnie 
śledzić agresywne plany im­
perialistów.

Obecnie również w obozie 
sił wrogich socjalizmowi do­
brze wiadomo, że posiadamy 
nieprzebrane możliwości ma 
terialne i ogromne osiągnię­
cia techniczne — również w 
dziedzinie najnowszych ty­
pów najpotężniejszej i naj­
bardziej różnorodnej broni, 
aby — jeśli zajdzie tego po­
trzeba — móc skutecznie się 
obronić. Należy przypuszczać, 
że nasi przeciwnicy stracili 
już wiele złudzeń, jakie do 
niedawna jeszcze w tej spra 
wie żywili.

Obecnie stało się to tak da 
lece oczywiste, że powinno 
br wywrzeć wpływ również

na koła wciąż jeszcze snują- 
ce plany rozpętania wojny 
dla zdobycia hegemonii świa 
towej. Nie wolno jednocześ 
nie zapominać, że w próbach 
dziejowych decydująca rola 
przypada narodowi, że decy­
duje jego zwartość i wiara w 
słuszność swej sprawy.

Dzisiaj mamy pełne prawo 
mówić o nieustannie umac­
niającej się jedności moralno 
politycznej narodów całego o 
bozu socjalistycznego. Naro­
dy krajów socjalistycznych 
są zespolone, ich przyjaźń ro 
śnie i krzepnie, przekształca 
jąc się w ścisłą i wszech­
stronną braterską współpra­
cę suwerennych i niezależ­
nych krajów.

Jeśli chodzi o obronę inte­
resów pokoju wytworzyła się 
taka sytuacja międzynarodo­
wa, o jakiej 10 — 15 lat te- 

■ mu mogliśmy jedynie ma­
rzyć.

Chodzi nie tylko o to, że 
minęły już czasy, kiedy Zwią 
zek Radziecki był jedynym 
państwem socjalistycznym i 
znajdował się we wrogim o- 
toczeniu kapitalistycznym o- 
raz że obecnie powstała po­
tężna ostoja pokoju — socja­
listyczny obóz krajów Euro­
py i Azji. Jeśli chodzi o o- 
bronę pokoju, rośnie liczba 
naszych sojuszników również 
poza obrębem tego obozu.

W obecnych warunkach 
sprawy pokoju bronią nie 
tylko narody zjednoczone 
pod sztandarem socjalizmu. 
Przeciwko planom agresji 
występuje dziś otwarcie tak­
że niemało innych państw, 
zwłaszcza spośród tych, któ­
re jeszcze wczoraj całkowi­
cie zależne były od imperia­
lizmu i dopiero obecnie wy­
dostały się na samodzielną 
drogę życia narodowego. Na­
rody i rządy tych krajów ro­
zumieją, że prowadzona 
przez koła agresywne polity­
ka przygotowywania wojny i 
twórzenia bloków militar­
nych zagraża zdobytej przez 
nie niepodległości.

W związku z tym należy 
wspomnieć o przełomowym 
dla świata znaczeniu doko­
nującego się obecnie rozpadu 
systemu kolonialnego..

Ruch anty kolonialny objął 
najszersze masy w Azji i za- ; 
czyna również coraz bardziej | 
rozwijać się w Afryce.

Powszechnie wiadomo, że 
również w krajach kapita­
listycznych rozwinął się na 
szeroką skalę antywojenny: 
ruch mas ludowych — ruch 
obrońców pokoju.

Dotychczas agresorzy ni- [ 
gdy nie napotykali tak wiel­
kich trudności w urzeczywist 
nianiu swych planów, dziś 
bowiem nie mogą już liczyć 
na posłuszeństwo i pokorę 
ludów przy realizowaniu 
swej polityki. Niemniej jed­
nak nie powinniśmy spocząć 
na laurach, ani liczyć na to, 
że wszystko zrobi się samo.

Wiemy, jak wielkimi i róż­
norodnymi środkami dyspo­
nują jeszcze imperialiści, aby 
kontynuować wyścig zbrojeń 
i podsycać histerię wojenną, 
aby w tej atmosferze przy­
gotowywać nowe plany agre­
sywnej wojny.

Aby nie dopuścić do nowej 
wojny, powńmiśmy robić o 
wiele więcej niż dotychczas 
dla nieustannego wzrostu we 
wszystkich krajach aktyw­
ności i zwartości przodują­
cych sił społeczeństwa i sze­
rokich mas.

Dalecy jesteśmy od twier­
dzenia, że już teraz czyni sie 
wszystko, co jest konieczne, 
aby uniemożliwić nową woj­
nę. Często jeszcze pozostaje- 
my pod przemożnym wpły­
wem tych przyzwyczajeń i 
szablonów, które wytworzyły 
się w przeszłości, przed dru­
gą wojną światową, a które 
dzisiaj przeszkadzają w roz­
wijaniu nowych, szerszych i 
bardziej aktywnych form 
walki przeciwko wojnie. Czę 
sto jeszcze grzeszymy nie­
docenianiem nowych możli­
wości, jakie stanęły przed 
nami w okresie powojennym. 
Przejawiało się to również 
w pracy Ministerstwa Spraw 
Zagranicznych, na oo waka-

Po szczegółowej analizie sy 
tuacji międzynarodowej zawar 
tej w referacie tow. N. S. Chru 
szczowa, nie ma potrzeby o- 
mawiania bieżących wydarzeń 
i licznych posunięć, w których 
znajdowała wyraz inicjatywa 
pokojowa rządu radzieckiego 
w ubiegłym okresie. Można je 
dynie podkreślić olbrzymie 
międzynarodowe znaczenie po 
szczególnych wydarzeń ubie­
głego roku i naszej ogólnej 
tendencji w dziedzinie polity­
ki zagranicznej do złagodze­
nia napięcia międzynarodowe­
go-

Wymienić tu należy przy­
wrócenie przyjaznych stosun­
ków z bratnim narodem Jugo­
sławii, rozwijających się obe 
cnie coraz lepiej nie tylko z 
korzyścią dla obu naszych 
państw, lecz również z korzy­
ścią dla sprawy umocnienia 
pokoju i bezpieczeństwa mię­
dzynarodowego. Kontynuowa­
nie nienormalnych stosunków, 
jakie istniały w ciągu kilku 
lat między Żwiązkiem Radzie 
ckim i Jugosławią, byłoby na 
rękę wyłącznie wrogom poko­
ju.

Z szerokim oddźwiękiem 
spotkały się propozycje Zwią­
zku Radzieckiego w sprawie u- 
tworzenia systemu bezpieczeń­
stwa zbiorowego w Europie. 
Rząd radziecki popiera w ca­
łej rozciągłości propozycje 
Chińskiej Republiki Ludowej 
w sprawie bezpieczeństwa 
zbiorowego w Azji. Związek 
Radziecki kontynuuje swą kon 
sekwentną walkę o redukcję 
zbrojeń i zakaz broni atomo­
wej.

Szczególne miejsce zajmuje 
konferencja szefów rządów 
czterech mocarstw, która od­
była się w Genewie w lipcu 
ubiegłego roku. Wykazała ona 
dobitnie, iż istnieją realne mo 
żliwości złagodzenia napięcia 
międzynarodowego, poprawy 
stosunków ZSRR z głównymi 
mocarstwami drugiego obozu. 
Jednakże dalszy bieg wyda­
rzeń ujawnił, że na drodze do 
poprawy stosunków między ty 
mi krajami jest jeszcze niema 
ło przeszkód wznoszonych 
przez krótkowzrocznych zwo­
lenników polityki „z pozycji 
siły", która w zastosowaniu 
do Związku Radzieckiego i In 
nych państw socjalistycznych 
skazana jest na nieuchronne 
fiasko.

Po krachu hitleryzmu i u- 
tworzeniu miłującej pokój Nie 
mieckiej Republiki Demokraty 
cznej nie ma dziś na konty­
nencie europejskim takiego 
państwa agresywnego, które 
w obecnych warunkach zdecy­
dowałoby się rozpętać nową 
wojnę światową dokonując na 
paści na Związek Radziecki 
lub na kraje demokracji ludo­
wej. Inne są dziś w Europie 
czasy, niż przed wojną, kiedy 
to Niemcy hitlerowskie, krok 
za krokiem, rozpętywały dru­
ga wolne światowa. Nie mo-

zał w porę Komitet Central­
ny naszej partii.

W dziedzinie polityki za­
granicznej partia nasza bie- 
rze za punkt wyjścia koniecz 
ność jak najpoważniejszego 
uwzględnienia konkretnych 
warunków, konieczność zro­
zumienia danej sytuacji i 
perspektyw rozwoju histo­
rycznego. Leninowskie po­
wiązanie pryncypialności i 
elastyczności w prowadzeniu 
polityki zagranicznej — oto 
co zapewnia naszej partii 
sukcesy w rozwiązywaniu za 
gadnień międzynarodowych.

Nasze dążenie do tego, by 
obronić pokój i nie dopuścić 
do nowej wojny światowej o- 
piera się na niezłomnej wspól­
nocie krajów socjalizmu i na 
stale wzrastającym poparciu 
tych krajów niesccjalistycz- 
nych.

Wszyscy wiedzą, jak wiel­
kie znaczenie dla sprawy urno 
cnienia pokoju ma stanowisko 
takich krajów jak Indie, Bur- 
ma, Indonezja, Egipt i inne.

W naszej walce o pokrzyżo­
wanie planów zwolenników 
wojny powinniśmy zgodnie z

nauką leninowską uwzględ­
niać fakt, że między uczest­
nikami różnych bloków agresy 
wnych istnieją i pogłębiają się 
sprzeczności ekonomiczne i po 
lityczne, nieuniknione w sytu­
acji, w której najsilniejsi uczę 
stnicy tego rodzaju bloków 
dążą do umocnienia swych im 
perialistycznych pozycji kosz- 
tetn partnerów. Sprzeczności te 
osłabiają siły agresywne i 
zwiększają możliwości obrony 
pokoju.

Interesy pokoju i walki prze 
ciwko niebezpieczeństwu no­
wej wojny wymagają, by spra 
wa jedności klasy robotniczej 
znalazła się w centrum uwagi 
zarówno partii komunistycz­
nych jak i socjalistycznych.

Jeśli klasa robotnicza zapew 
ni jedność swych szeregów, 
międzynarodowa solidarność 
proletariatu stanie się nieprze 
zwyciężoną barierą dla sił woj 
ny. Wojny nie będzie, jeśli 
klasa robotnicza rzeczywiście 
zjednoczy swe siły i konsek­
wentnie wykazywać będzie 
zdecydowaną wolę obrony po 
koju

II.
Walka Związku Radzieckiego 

o pokój i bezpieczeństwo 
między narodowe

żerny jednak nie liczyć się z 
planami remilitaryzacji Nie­
miec zachodnich, które już 
zostały wciągnięte do takich 
agresywnych ugrupowań mi­
litarnych jak pakt północno­
atlantycki i unia zachodnio­
europejska. Nie ulega naj­
mniejszej wątpliwości, że re- 
militaryzacja Niemiec zachod­
nich pogłębi sprzeczności i 
zwiększy możliwość konflik­
tów również między samymi 
krajami imperialistycznymi.

Nowe czasy nastały rów­
nież na Wschodzie. Po klęs­
ce militarystycznej Japonii 
i po utworzeniu Chińskiej 
Republiki Ludowej, która w 
pełni dowiodła zdolności o- 
brony swych interesów na­
rodowych i która nieugięcie 
realizuje politykę pokoju, 
nie ma dziś w Azji takiego 
państwa agresywnego, któ­
re odważyłoby się rozpę­
tać trzecią wojnę światową. 
Obecnie, jeśli pominąć Koreę 
południową, niebezpieczeń­
stwo agresji w Azji wypły­
wa głównie z faktu, że wy­
spa Taiwan została prze­
kształcona w amerykańską 
bazę wojskową.

Każdy rozumie jak wiele 
zależy — jeśli chodzi o za­
pewnienie pokoju powszech 
nego — od zdecydowanej po 
prawy stosunków między 
Związkiem Radzieckim a 
Stanami Zjednoczonymi. Są­
dzimy, że jest w tym zain­
teresowany zarówno naród 
radziecki jak i naród ame­
rykański, jak wreszcie na­
rody innych państw. Kieru­
jąc się tymi względami rząd 
radziecki w znanym piśmie 
tow. N. A. Bułganina do pre 
zydenta USA D. Eisenho­
wera zaproponował zawar­
cie układu radziecko-ame- 
rykańsklego o przyjaźni 1 
współpracy. Ustosunkowa­
nie się rządu USA do tej 
propozycji radzieckiej świad 
czy, że w Stanach Zjednoczo 
nych silne są obecnie po­
zycje zwolenników tych kół, 
które dążą do rozwiązania 
nieuregulowanych proble­
mów nie w drodze rokowań, 
lecz w drodze wojny i że 
koła te wywierają pewien 
wpływ na prezydenta i rząd.

Niezmienne pozostaje rów­
nież nasze dążenie do polep 
szenia stosunków z W. Bry­
tanią. Zapowiedziana podróż 
czołowych mężów stanu na­
szego kraju do Anglii stwa­
rza nową możliwość osiąg­
nięcia lepszego zrozumienia 
wzajemnego i podjęcia współ 
nych wysiłków zmierzają­
cych do dakzego złagodze­
nia napięcia międzynarodo­
wego.

Związek Radziecki dąży 
także do nawiązania ppzyjaz 
nych stosunków z Francją, 
której obecny rząd wyraził 
życzenie poprawy stosua-



Przemówienie towarzysza G. K. Żukowa
TOWARZYSZE!

Radzieckie siły zbrojne i 
C"'y naród radziecki witają 
XX Zjazd ściśle zespoleni wo 
kół swej ukochanej partii ko 
m unisty cznej.

TOWARZYSZE! Partia i 
rząd czynią wszystko co jesi 
■w ich mocy, aby utrzymać 
pokój oraz pogłębić zaufanie 
i przyjaźń między narodami. 
Aby osiągnąć złagodzenie na 
pięcia międzynarodowego i 
stworzyć atmosferę zaufania 
między państwami, rząd ra­
dziecki wystąpił z propozycją 
redukcji zbrojeń i zakazu bro 
ni masowej zagłady a jedno 
cześnie podjął konkretne kro 
ki w kierunku redukcji wła 
snych sił zbrojnych. W sierp 
niu ubiegłego roku rząd ra­
dziecki postanowił zmniejszyć 
liczebność sił zbrojnych 
ZSRR o 640 tys. ludzi. Mel­
duję XX Zjazdowi, że ta u- 
chwała rządu została przez 
Ministerstwo Obrony wyko­
nana w całej rozciągłości i w 
ściśle ustalonym terminie.

Oprócz redukcji sił zbroj­
nych rząd nasz zmniejsza w 
1956 roku wydatki wojskowe 
prawie.o 10 miliardów rubli. 
Wycofaliśmy wojska z baz 
■wojskowych w Porcie Artura 
oraz w Porkkala-Udd i roz­
wiązaliśmy te jednostki.

Dążąc do osłabienia napię 
cia międzynarodowego i wy­
tworzenia atmosfery zaufa­
nia między państwami, posz 
ły za przykładem Związku 
Radzieckiego kraje demokra 
cji ludowej — Polska, Cze­
chosłowacja, Węgry, Rumu­
nia, Bułgaria i Albania, redu 
kując swe siły zbrojne o 180 
tys. ludzi.

Naród radziecki wierzy nie 
złomnie w triumf leninow­
skiej polityki współpracy mię 
dzynarodowej, gdyż jest to 
polityka jedynie słuszna.

Jednakże naród radziecki 
nie może nie uwzględniać fak 
tu, że polityka współpracy 
międzynarodowej natrafia 
na opór ze strony agresyw­
nych kół państw kapitalisty­
cznych.

Grudniowa sesja rady blo­
ku północno-atlantyckiego, 
do którego należy już obec­
nie Niemiecka Republika Fe 
deralna, wypowiedziała się 
za wyposażeniem armii 
NATO w broń atomową, za 
dalszym zwiększeniem sił lo 
tniczych w Europie zachod­
niej i za przyspieszeniem re- 
militaryzacji Niemiec zachód 
nich.

Politycy amerykańscy i 
artelscy liczą przede wszyst­
kim na siły zbrojne Nie­
miec zachodnich jako na 
trzon wojsk lądowych w 
Europie zachodniej. Nie 
szczędzą oni środków na 
jak najszybsze uzbrojenie ar 
mii zachodnio-niemieckiej, 
nie wyłączając broni atomo­
wej. Jednocześnie dbają oni 
o to, aby formowana obec­
nie armia zachodnio-ńiemiec 
ka miała już możność zdoby 
wania doświadczenia bojowe 
go. W tym celu były generał 
hitlerowski Heusinger, obec­
ny przewodniczący najwyż­
szej rady wojennej Niemiec 
klej Republiki Federalnej, ra' 
dzi skorzystać z — jak się wy 
raził — „dogodnej okazji w 
Algerze i Maroku", gdzie woj 
ska zachodnio-niemieckie mo 
gą otrzymać przeszkolenie w 
„rzeczy wis tych warunkach 
bojowych1'.

Na Dalekim Wschodzie po 
dejmowane są analogiczne 
wysiłki W celu wskrzeszenia 
militaryzmu japońskiego, mi 
mo iż nie chce tego naród 
japoński, który na podsta­
wie własnego tragicznego do 
świadczenia przekonał się o 
niszczycielskiej sile bomb 
atomowych zrzuconych na 
Hiroszimę 1 Nagasaki.

Inną, bardzo ważną przy­
czyną napięcia międzynaro­
dowego jest istnienie ame­
rykańskich baz wojskowych 
na dbcych terytoriach.

Amerykańscy mężowie sta 
nu usiłują dowieść, że wszyst 
jde te bazy mają charakter 
ĆbronjtB'. Jednakże każdy 
kfa criectaje rtę W pra­

wach wojskowych rozumie, I 
że bazy znajdujące się w od 
ległości tysięcy kilometrów 
od terytorium jakiegoś kra­
ju nie mogą służyć obroni^' 
tego kraju. Trzeba także i 
podkreślić, że rządy państw, 
które zgodziły się na założe­
nie amerykańskich baz woj­
skowych na swym teryto­
rium, igrają z ogniem, po­
święcają interesy narodowe 
i narażają życie ludności 
swych krajów na niebezpie­
czeństwo, ponieważ w myśl 
logiki walki zbrojnej na te 
bazy muszą spaść ciosy w 
odpowiedzi na atak bez 
względu na czyim teryto­
rium znajdują się one.

Pragnąłbym zwrócić uwa­
gę na coraz częściej powta­
rzające się oświadczenia pe 
wnych polityków USA, iż go 
towi są siłą oręża amery­
kańskiego. z użyciem bomb 
atomowych, dopomóc Czang 
Kai-szekowi w dalszym oku 
powaniu chińskiej wyspy 
Taiwan i innych przybrzeż­
nych wysp chińskich.

Niestety, cała praktyka 
państw kapitalistycznych w 
dziedzinie stosunków między 
narodowych świadczy, że pe 
wne koła tych państw zain­
teresowane są nie w usta­
nowieniu trwałego pokoju, 
zaufania 1 przyjaźni między 
narodami, lecz w wyścigu 
zbrojeń, w szerzeniu stra­
chu i niewiary w możność 
pokojowego współistnienia z 
krajami obozu socjalistycz­
nego.

W związku z tym, uważam 
za swój obowiązek zwięzłe 
poinformowanie zjazdu o głó 
wnych kierunkach w rozwo 
ju sił zbrojnych najwięk­
szych państw kapitalistycz­
nych, przede wszystkim 
USA.

Poświęcają one główną u- 
wagę broni atomowej, opra­
cowaniu całej serii typów tej 
broni o różnej mocy wybu­
chowej, jak również opra­
cowaniu sposobów wykorzy­
stania broni atomowej prze? 
lotnictwo, marynarkę i arty 
lerię oraz zastosowanie jej 
w pociskach rakietowych.

W systemie bloków mili­
tarnych Stany Zjednoczone 
monopolizują w swych rę­
kach budowę potężnego lot­
nictwa strategicznego i lot­
nictwa do transportu broni 
atomowej, planując jego u- 
życie głównie z baz lotni­
czych rozmieszczonych wo­
kół Związku Radzieckiego. 
Na swoich partnerów w blo 
kach militarnych przerzuca 
ją one formowanie wojsk 
lądowych, lotnictwa fronto­
wego i wojsk pomocniczych, 
licząc głównie na formowa­
ne obecnie zachodnio-nie­
mieckie siły zbrojne.

"W ostatnich czasach w o- 
świadczeniach polityków 1 
wojskowych amerykańskich 
coraz częściej przewija się 
myśl, że strategia amery­
kańska powinna się opierać 
na użyciu broni atomowej 
w celach — jak się oni wy­
rażają — „taktycznych", to 
jest w ramach operacji na 
polach bitew i teatrach dzia 
łań wojennych.

Co kryje się za tego ro­
dzaju wypowiedziami? Blo- 
rąc pod uwagę fakt, że Ame 
ryka leży pod względem geo 
graficznym daleko, panowie 
ci troszczą się o to, by broń 
atomowa została użyta głów 
nie na terytorium Europy i 
— rzecz jasna — jak najda 
lej od ośrodków przemysło­
wych Ameryki.

Czy te plany „przebieg­
łych strategów" mają szan­
se realizacji? Nie, nie ma­
ją, w dzisiejszych czasach rrte 
można już walczyć nie nara­
żając się na przeciwuderze- 
nla. Jeśli Chcesz zadawać 
ciosy atomowe przeciwniko­
wi, to bądź przygotowany 
na to. te 1 na ciebie spadną 
takie same, a być może Jasz­

cz.' potężniejsze ciosy z jego 
strony.

TOWARZYSZE l
Związek Radziecki nikomu 

nie zagraża i nie ma zamiaru 
na nikogo napadać. Ale wo 
bec tego, że jeszcze nie osiąg 
nięto porozumienia w spra­
wie redukcji sił zbrojnych i 
zakazu broni atomowej, jak 
również w związku z tym, że 
nie stworzono jeszcze syste­
mu bezpieczeństwa zbioro­
wego w Europie i że nie ma 
na razie niezawodnych gwa­
rancji trwałego pokoju, zmu 
szeni jesteśmy posiadać takie 
siły zbrojne, które byłyby 
zdolne do niezawodnej obro­
ny interesów naszego kraju, 
by żadna prowokacja wro­
gów nie mogła nas zasko­
czyć.

Budując radzieckie siły 
zbrojne wychodzimy z założę 
nia, że sposoby i formy przy 
szłej wojny będą pod wielu 
względami odmienne niż pod 
czas wszystkich minionych 
wojen. Przyszłą wojnę, jeżeli 
już zostanie rozpętana, chara 
kteryzować będzie masowe 
zastosowanie lotnictwa, różno 
rodnej broni rakietowej i roz 
maitych środków masowego 
rażenia takich, jak broń ato 
mowa, termojądrowa, chemi­
czna i bakteriologiczna.

Uważamy jednak, że nowo 
czesna broń, nie wyłączając 
środków masowego rażenia, 
nie zmniejsza decydującej ro 
11 armii lądowej, marynarki 
1 lotnictwa.

Dzięki nieustannej trosce 
partii i rządu o zdolność ob 
ronną naszego kraju, radziec 
kie siły zbrojne zostały w spo 
sób radykalny przebudowane 
i pod względem jakości prze 
kroczyły poziom, na którym 
znajdowały się pod koniec 
wielkiej wojny narodowej.

Przemówienie tow. W. M. Mołotowa
ków francusko-radzieckich. 
Ponieważ rząd Francji wy­
kazał przy tym szczególne 
zainteresowanie problemem 
rozbrojenia, będziemy wraz 
z Francją dążyli do osiągnię 
cia określonego zwrotu w 
rozwiązaniu tego problemu. 
Należy przypuszczać, że u- 
mocnienie pozycji sił demo­
kratycznych w ostatnich wy 
borach do parlamentu bę­
dzie temu sprzyjało.

Państwo nasze opowiadało 
się i opowiada za rozwojem 
przyjaznych stosunków ze 
wszystkimi krajami — wiel­
kimi i małymi. Ma ono 
zwłaszcza nadzieję, że takie 
mają być stosunki jego z 
Turcją i z Iranem i z Paki­
stanem i z Japonią. Dobre 
stosunki tych krajów ze 
Związkiem Radzieckim nie 
mogą nie odpowiadać ich 
żywotnym interesom.

Aby rozszerzyć jak naj­
bardziej front walk! o pokój, 
nasza partia i rząd radziec­
ki rozwinęły tę walkę pod 
sztandarem zmniejszenia na 
pięcia międzynarodowego.

Przyczyniać się do zmniej­
szenia riapięcia w stoeunkach 
międzynarodowych mogą nłe 
tylko dyplomaci i politycy, 
lecz także działacze na 
polu gospoda: czym i kul­
turalnym, zarówno o- 
ficjalni przedstawiciele 
państw, jak i wszyscy inni, 
którzy przyczyniają się do 
rozwoju współpracy i przy­
jaznych stosunków między 
państwami w takiej czy in- 
nej dziedzinie działalność:

Zwiększone możliwości ekono. 
miki radzieckiej, a przede 
wszystkim wielkie osiągnię­
cia przemysłu ciężkiego po­
zwoliły nam wyposażyć na 
novzo naszą armię, lotnictwo 
1 marynarkę w pierwszorzęd 
ny techniczny sprzęt wojsko 
wy. Organizację i wyszkolę 
nie wojsk dostosowano do 
warunków użycia nowoczes­
nego technicznego sprzętu 
wojskowego.

W składzie naszych sił 
zbrojnych wzrósł znacznie od 
setek lotnictwa i wojsk obro 
ny przeciwlotniczej. Przepro 
wadzono całkowitą mechani­
zację i motoryzację armii. 
Radzieckie siły zbrojne posia 
dają obecnie różnorodną broń 
atomową i termojądrową, po 
tężne uzbrojenie rakietowe i 
odrzutowe różnych typów, w 
tym także pociski zdalnie kie 
rowane. Jednostki piechoty 
zostały wyposażone w nową 
skuteczniejszą broń i są w ca 
łości zmotoryzowane. W ich 
skład włączono organizacyj­
nie czołgi wysokiej jakości i 
działa pancorne. Zmechanizo 
wane jednostki pancerne prze 
wyższa]ą oddziały zmechanl 
zowane i pancerne z czasów 
minionej wojny pod wzglę­
dem swej siły bojowej, ma- 
newrowości i zdolności do sa 
modzielnych działań. Mamy 
poważne osiągnięcia w pod­
niesieniu jakości sprzętu ar­
tyleryjskiego.

Komitet Centralny partii' i 
rząd poświęcają szczególną 
uwagę rozwojowi lotnictwa 
wojskowego, jako niezmier­
nie doniosłego środka zapew 
nienia bezpieczeństwa naszej 
ojczyzny. Dysponujemy obec 
nie pierwszorzędnym lotni­
ctwem odrzutowym, zdolnym 
do rozwiązania wszelkich za 
dań, przed jakimi stanęłoby 
w wypadku napaści agreso­
ra.

państwowej, społecznej czy’ 
prywatnej.

TOWARZYSZE!
Partia nasza i rząd ra­

dziecki zawsze stoją na stra­
ży interesów pokoju. Polity­
ka zagraniczna naszego pań­
stwa prowadzona jest pod 
kierownictwem partii komu­
nistycznej i Komitetu Cen­
tralnego. To właśnie jest 
przede wszystkim gwarancją 
sukcesów w dziele umacnia­
nia pozycji Związku Radziec­
kiego na arenie międzynaro­
dowej, w dziele obrony po­
koju na całym świecie.

Zarówno nasze poważne 
sukcesy osiągnięte w spra­
wach dotyczących wewnętrz 
nego życia kraju, jak i waż­
ne osiągnięcia w dziedzinie 
polityki zagranicznej zawdzię 
czarny “temu, że po XIX Zje­
ździe Komitet Centralny sto­
sował leninowską zasadę ko­
legialności kierownictwa. Po 
pferany przez eałą partię Ko­
mitet Centralny wystąpił 
zdecydowanie przeciwko ob­
cemu duchowi markslzmu- 
kminlzmu kultowi jednostki, 
który odegrał w pewnym o- 
kresie tak ujemną rolę. Moż­
na wyrazić przekonanie, że 
obecny zjazd całkowicie za­
aprobuje to pryncypialne uję 
cle kwestii.

Można nawet powiedzieć, 
że nigdy dotąd Komitet Cen­
tralny naszej partii, jego pre 
zydium nie zajmowało się 
tatr aktywnie sprawami po­
lityki zagranicznej, jak w 
minionym okresie.

Partia 1 rząd radziecki o- 
siągnęły pewne sukcesy w 
dziele zapewnienia pokoju. 
U podstaw tych sukcesów le- 
ty stały wzrort materialnych

Jeśli chodzi o marynarkę wo 
jenną wychodzimy z założenia, 
że w przyszłej wojnie walka 
na morskich teatrach działań 
wojennycli nabiera nieporów­
nanie większej wagi niż pod­
czas minionej wojny. W obec­
nej chwili nasza marynarka 
wojenna wraz z armią i lotnic­
twem może niezawodnie obro­
nić morskie granice naszej oj­
czyzny.

Z uwagi na realne zagroże­
nie z powietrza, w szczegoinoś 
ci ze strony pocisków zdalnie 
kierowanych, jak również na 
rozwój odrzutowego lotnictwa 
strategicznego, dokonano wiel 
klej pracy nad zorganizowa­
niem obrony przeciwlotniczej 
kraju. W chwili obecnej obro­
na przeciwlotnicza dysponuje 
nowoczesnym lotnictwem my­
śliwskim o szybkości ponad- 
dźwiękowej, doskonalą artyle­
rią przeciwlotniczą, przeciwlot 
niczą bronią rakietową i inny­
mi środkami obrony przed na­
lotami.

Pozwólcie, towarzysze, że w 
imieniu żołnierzy wyrażę głę­
boką wdzięczność naszym u- 
czonym, konstruktorom, robot­
nikom, inżynierom i technikom 
przemysłu obronnego, którzy 
swym ofiarnym wysiłkiem i 
inicjatywą zapewniają dostar­
czenie armii radzieckiej oraz 
naszemu lotnictwu I marynar­
ce wojennej sprzętu techniczne 
go i broni wysokiej jakości.

W ostatnich latach w woj­
skach lądowych, lotnictwie i 
marynarce dokonano wielkiej 
pracy nad wyszkoleniem wojsk 
w prowadzeniu działań bojo­
wych w warunkach stosowa­
nia broni atomowej i innych 
nowych środków walki. Jed­
nostki wszystkich rodzajów sił 
zbrojnych zdobyły niezbędną 
praktykę w dziedzinie wykony 
wania zadań bojowych w 
skomplikowanej sytuacji na

1 duchowych sił naszego na­
rodu i całego obozu socjaliz­
mu.

Oznacza to, że każdy oby­
watel Związku Radzieckiego, 
podobnie jak i każdy obywa­
tel krajów obozu socjalizmu, 
swą owocną pracą i swymi 
osiągnięciami w fabryce lub 
kołchozie, nie tylko na po­
ważnym, ale i na skromnym 
stanowisku wnosi wkład do 
sprawy umocnienia swego 
państwa i całego obozu so­
cjalizmu, a tym samym do 
sprawy utrzymania i umoc­
nienia pokoju i bezpieczeń­
stwa międzynarodowego.

We wszystkich krajach 
świata rosną szeregi naszych 
przyjaciół i sojuszników, któ­
rzy — tak samo jak i my, 
komuniści — pragną zapew­
nienia pokoju, pragną poło­
żenia kresu wojnom imperia­
listycznym i którzy przeko­
nują się coraz bardziej, że 
dzisiaj zapobieżenie nowe] 
wojnie w dużym stopniu za­
leży od świadomości i aktyw 
ności narodów. *

Wraz z innymi krajami o- 
bozu socjalizmu Związek Ra 
aztecki atol na przednich po­
zycjach walki o pokój i zwy­
cięstwo komunizmu. Nigdy 
jeszcze zwartość naszych sze 
regów oraz wiara w ostatecz 
ne zwycięstwo nie były tak 
wielkie Jak dziś!

Naszo wspaniałe budownic 
two i nasza konsekwentna 
walka o pokój odpowiadają 
Interesom wszystkich naro­
dów, całej ludzkości! (Prze­
mówienie tow. Mołotowa 
przerywane było wielokrot­
ni© hucznymi, długo niemil­
knącymi oklaskam!}. i

lądzie, w powietrzu i na mo­
rzu. W okresie powojennym 
radziecka nauka wojenna po­
trafiła uogólnić doświadczenia 
wojny i późniejszy rozwój tech 
niki oraz na tej podstawie na­
dać właściwy kierunek budo­
wie i szkoleniu naszych sił 
zbrojnych.

Uwzględniając dalszy postęp 
nauki i techniki, ukazanie się 
nowych środków rażenia i no­
wego sprzętu technicznego po 
winniśmy nadal ustalać w po­
rę najbardziej celowe metody 
i formy walki zbrojnej, studio­
wać je wszechstronnie 1 wpro­
wadzać do praktyki szkolenio­
wej naszych wojsk.

Od czasu XIX Zjazdu partii 
dowódcy, organa polityczne i 
organizacje partyjne sil zbroj­
nych osiągnęły pod kierownic­
twem Komitetu Centralnego 
partii dalsze sukcesy w dzie­
dzinie politycznego i żołnier­
skiego wychowania składu o- 
sobowego. Musimy jednak jesz 
cze wiele pracować nad polep­
szeniem całokształtu pracy 
partyjno-politycznej w wojsku, 
dążąc do jej ścisłego powiąza­
nia z praktycznymi zadaniami 
jeszcze lepszego wyszkolenia 
bojowego wojsk i wzmocnie­
nia dyscypliny wojskowej.

W związku ze zmniejszeniem 
liczebności sil zbrojnych pew­
na część poborowych nie bę­
dzie w przyszłości powoływa­
na do wojska. Musimy podjąć 
kroki, aby zwalniana od po­
boru młodzież mogła również 
poza armią przejść przeszkole­
nie umożliwiające jej wykona­
nie obowiązku obrony ojczyz­
ny.

W związku z tym działal­
ność Towarzystwa Ochotniczej 
Współpracy z Armią, Marynar 
ką i Lotnictwem wymaga dal­
szego usprawnienia.

Zadanie obrony zaplecza nig 
dy nie występowało tak ostro, 
jak w warunkach dzisiejszych. 
Zapewnienie bezpieczeństwa 
ludzi radzieckich wymaga dal­
szych wysiłków w celu uspraw 
nienia organizacji lokalnej o- 
brony przeciwlotniczej, wyma­
ga odpowiedniego przeszkole­
nia całej ludności w ramach 
organizacji cywilnych.

TOWARZYSZE!

Wraz z siłami zbrojnymi 
Związku Radzieckiego na stra 
ży pokoju i bezpieczeństwa 
swych narodów stoją siły 
zbrojne wielkiej Chińskiej Re­
publiki Ludowej i innych kra­
jów demokracji ludowej. Na­
sze siły zbrojne i armie na­
szych sojuszników stanowią 
prawdziwie bratnią i zwartą 
rodzinę żołnierzy walczących 
o świetlaną przyszłość swych 
narodów, żołnierzy gotowych 
poświęcić życie w obronie naj­
żywotniejszych interesów 
swych narodów. W tym tkwi 
nasza siła i na tym polega na­
sza wyższość nad siłami zbrój 
nymi obozu kapitalistycznego-

TOWARZYSZE!
Pragnę zapewnić XX Zjazd 

naszej ukochanej partii komu­
nistycznej, rząd radziecki, ca­
ły nasz naród i wszystkich 
naszych przyjaciół, że siły 
zbrojne Związku Radzieckiego 
są zawsze gotowe spełnić * 
honorem i godnością swój 0- 
bowiązek wobec ojczyzny.

(Przemówienie G. K. Żukowa 
przerywane było wielokrotnie 
hucznymi, długo niemilknący­
mi opaskami),

XX Zjazd Komunistycznej Partii Związku Radzieckiego



W dniu dti».’ejMy>n odbędą 
się następujące zajęcia dta 
słuchaczy II roku:

Od godz. 8—14 kolokwium 
z materializmu dialektycz­
nego.

Od godz. 15—17 wykład 
na temat „Kierowniczą rola 
PPR w walce o utrwalenie 
władzy ludowej".

Wojewódzki Ośrodek Szko 
lenia Partyjnego PZPR w 
Koszalinie zawiadamia, że w 
dniu 23 bm. o godz. 16 w saO 
odczytowej Ośrodka przy nJ- 
Zwycięstwa 87 (gmaeh KM 
PZPR) odbędzie się odczyt 
na temat:

„O ZABOBONACH 
I WALCE Z NIMI"

Członkinie Ligi Kobiet 
podejmują 

cenne zobowiązania
Zbliża się 8 marca — Mię­

dzynarodowy Dzień Kobiet 
Do Zarządu Miejskiego Ligi 
Kobiet w Słupsku napływają 
juz pierwsze meldunki o zb- 
bowiązaniach podejmowa­
nych przez kobiety naszego 
miasta dla uczczenia tego 
święta.

M. in. gospodynie domowe 
z rejonu komitetu blokowe­
go nr 6 postanowiły założyć 
własną bibliotekę blokową. 
Poza tym zobowiązały się 
one stale dbać o czystość i 
estetyczny wygląd Woków, 
w których zamieszkują, a w 
zbliżającym się okresip wio­
senno - letnim prowadzić dy­
żury podczas zabaw dzieci 
przy piaskownicach.

Cenne zobowiązania podję 
ły kobiety zatrudnione w Słup 
skiej Fabryce Narzędzi Rol­
niczych. Tak np: Stefania 
BreitkroiC postanowiła pod­
nieść wydajność pracy o 5 
proc., natomiast Irena Sztraj 
bel o 10 proc. Ponadto człon 
kinie koła Ligi Kobiet tego 
zakładu zobowiązały się 
zwerbować do swej organi­
zacji 90 proc, kobiet zatrud 
nionych w SFNR.

(hk.)

W KOSZALINIE
„Nowa Huta" — Szeregowiec 

Browkin; seanse o godz. 18, 18 
1 20.

„Młoda Gwardia" — Rokos- 
sowo — Dzień bez kłamstwa; 
seanse o godz. 17.30 1 U.30.

WDK — Małżeństwo w mro­
ku — seanse godz. 17.30 1 19.30.

* • »
SŁUPSK — „Polonia" — 

Skradziony uśmiech. „1 Maj" 
— Przed potopem.

BIAŁOGARD — Mordercy są 
wśród nas.

SZCZECINEK — Psotnicy.
WAŁCZ — Opowieść atlan­

tycka.
USTKA — Zagubione melo­

die.
SŁAWNO — A jednak ty- my.
DARŁOWO — Psiogłowcy.
KOŁOBRZEG — Romeo i Ju­

lia.
BYTÓW — Bez adresu.
MIASTKO — Diabeł z młyń­

skiego wzgórza.
CZŁUCHÓW — Złote jabłko.
ZŁOTÓW — Błękitny Krzyż.
ŚWIDWIN — Miłość na wi­

rażu.
DRAWSKO — Biała grzywa.
ZŁOCIENIEC — Silniejsi od 

Bocy.
CZAPLINEK — Ogień w 

kniei.
JASTROWIE — Bajka O 

strzale.
U w a g at Repertuar Mn po- 

dajemy na podstawie komu­
nikatu Okręgowego Zarządu 
Kin.

py.OGRAM I 
na dsień 21 bm. (wtorek)

Pregram dnia; M4, ł»,M.
Wlnd.l SM, «.H, T.W, 8.W, I.N. 

12.M. H.M, ItaOC, M.00.
Ul Muzyka poranna. U> Be« 

mattoisi rolnłwe. «.CG 
tan. M6 Gtnta. 11# WWH 
melodie 1 piosenki. IM RW*' 
<lars sadtdWy. .M jBf* WM 
sktafetą*. 8.06 Muzyka 
I4« Utwory lottapUmrWe. UJ 
„Julian Tuwim" — aud. dla na.

Z walnego zgromadzenia delegatów PZGS Człuchów

Pomyślna realizacja zadań gospodarczych
Podniesienie rentowności 6S

Ostatnio odbyło się w Człuchowie walne zgromadzenie 
delegatów PZGS, na którym omówiono osiągnięcia, potrze­
by i zadania spółdzielczości zaopatrzenia i zbytu w powie­
cie cziuchowukim.
Prezes zarządu Koman Jago­

dziński w swoim sprawozdaniu 
wskazał, że wieś ez+ecliowska w 
stosunku do 1052 roku, otrzy­
mała w ub. roku m. in. o 2 300 
ton więcej nawozów sztucznych, 
o 150 ton więcej cementu, o 130 
ton więcej wapna budowlanego, 
o 38 ton więcej smoły i wiole In 
nych materiałów budowlanych. 
Szeroka pomoc państwa dla pra­
cującej wsi w formie kredytów, 
pasz treściwych 1 węgla na kon­
traktację, sprzyjała rozwojowi 
kontraktacji. I tak kiedy w ro­
ku 1933 zakontraktowano 667 
sztuk trzody mlęsno-slonlnowej, 
to już w roku 1953 liczba ta wzro 
sła do 1 270 sztuk.

W okresie od 1952 roku zwlęk 
szono też sieć sklepów o 19 pla­
cówek. Wartość skupionej masy 
towarowej wzrosła w ubiegłym 
roku w porównaniu do 1952 r. o

Poseł Zofia Kulińska 
spotkała się z wyborcami 
z Sieciemina i Naćmierza

Licznie zebrali się miesz­
kańcy gromady Sieciemina 
w dniu 11 bm. w miejscowej 
świetlicy, by o sprawach 
swoich porozmawiać z po­
słem na Sejm Zofią Kuliń­
ską.

Członek spółdzielni produk 
cyjnej Sieciemino, Czesława 
Gwiazda wysunęła wniosek 
założepia w gromadzie spół­
dzielni zdrowia. Następnie 
mówiła ona o złej pracy fel­
czera w Pękaninie oraz omó 
wiła osiągnięcia zespołu dra­
matycznego istniejącego w 
Siecieminie, który z wystę­
pami wyjeżdża do sąsied­
nich Ciosek. Przewodniczą­
cy spółdzielni produkcyjnej 
Sieciemino — Polleks, przed­
stawił sytuację gospodarczą 
w spółdzielni i wskazał na 
konieczność przyspieszenia 
remontów maszyn w GOM

XI. 9.48 Audycja dla przed­
szkoli. ifi.oo Melodie operetko, 
we. 10.35 „Nadzieja" — opow. 
10.55 Koncert. 11.30 Muz. i ak­
tualności. 12.10 Przegląd prasy. 
12.15 Utwory fletowe. 12.30 
Polskie mel. tan. 13.00 Audycja 
dla wsi. 13.10 „Nasza szkoła 
fpiewa" 13.30 „Rogas z doliny 
Roztoki" — ode, powieści Kow 
nackiej dla dzieci. 16.05 War­
sztat polskiej archeologii — 
pog. 10.20, Koncert orkiestry 
inandolinlstów. 16.45 Muzyka 
organową, ił.Cł z żyda Związ­
ku Radzieckiego. 17.30 Z me­
lodią i Rlosenłtą przez świat. 
13.20 Zagadka literacka. 18.50 
Odpowiadamy słuchaczom w 
sprawach międzynarodowych. 
19.00 Koncert rozr. 19.40 Polska 
mnz. lud. 20.25 Odtworzenie 
koncertu symf. z sali Państwo­
wej Filharmonii w Stallnogro- 
dzle. 21.25 Wiersze Ludwika 
Swleżawskiego. 21.35 D. c. kon. 
certu symf. 22.20 Muz. tan.

zorganizowany przez MHD i Wojew. Hurtownię 
Tekstylną w Koszalinie w ramach 

„MIESIĄCA SPRZEDAŻY BAWTŁNY"
- od 20.11.56 r.

w sklepie M.H.D 1
w Koszalinie, przy ul. Zwycięstwa Nr 26

Duży wybór tkanin w asortymencie 
kolorów i wzorów pomoże każdemu 
w dolconaniu korzystnych zakupów.

K—100-0

ponad 10 milionów zł. Świadczy 
to o stałym wzroście dochodowo 
ścl i zamożności gospodarstw roi 
nych.

Poważnymi osiągnięciami 
może się również wykazać 
spółdzielczość powiatu człu- 
chowsklego w walce o obniż 
kę kosztów i podniesienie 
rentowności. Kiedy jeszcze w 
roku 1952 GS-y pracowały ze 
stratami, to już w 1955 roku 
wszystkie były rentowne, a 
wygospodarowana nadwyżka 
w skali powiatu wynosi 1 778 
tys. zł.

Dzięki lepszej gospodarce 
gimnnych spółdzielni, Wzras 
ta też coraz więcej zaufanie 
chłopa pracującego do spół­
dzielczości wiejskiej. Swiad-

Dąbrowa oraz zwrócenia 
- baczniejszej uwagi na jakość 

remontów.
Podobne spotkanie odbyło 

się w dniu 12 bm. w Nąćmie 
rzu, gdzje między innymi 
członkowie tamtejszej spół­
dzielni produkcyjnej Franci­
szek Wąsiński, Katarzyna 
Korzeniak, Antosiak i inni 
wysunęli wniosek zorganizo 
wania spółek maszynowych 
w gromadzie, przeprowa­
dzenia melioracji w ra­
mach czynów społecznych, 
zabezpieczenia budynków go 
spodarczych przed zniszcze­
niem itp.

Wszystkie wnioski i uwagi 
wysunięte przez wyborców 
poseł Kulińska zobowiązała 
się przekazać odnośnym wy 
działom rad narodowych, 
które z kolei uwzględnią 
je ewentualnie przy opraco­
wywaniu planów gospodar­
czych.

czy o tym najlepiej stały na 
pływ nowych członków.

Obok niezaprzeczalnych o 
siągnięć — w działalności 
gm’nnych spółdzielni zarów­
no na odcinku zaopatrzenia 
jak i skupu występowały tak 
żc poważne niedociągnięcia.

Niektóre zarządy GS cecho 
wał brak troski O wykonanie 
skupu podstawowego artyku 
łu jakim jest zboże komsump 
cyjne. Często też rolnicy od­
wozili zboże na wolnorynko­
wy skup do sąsiednich Choj 
nic (woj. bydgoskie), gdyż 
WZGS w Koszalinie nie do­
starczał w terminie i w peł­
nych ilościach potrzebnych 
artykułów, jak rowery, moto 
cykle itp., które przeznaczo­
ne miały być ni nagrody dla 
dostawców.

Wielu dyskutantów wska­
zywało na niedostateczne za 
opatrzenie sklepów wiejskich 
w artykuły pierwszej potrze 
by i artykuły przemysłowe, 
mimo że towary te znajdowa­
ły się w magazynach rozdziel 
czych GS lub PZGS. Poważ­
nie zaniedbany w powiecie 
jest też handel obwoźny, któ 
ry przez wszystkie GS trakto 
wany jest jako zło konieczne.

Ob. Talaga z Siergczyna i 
Sobczyński z Kałdowa mówi 
U o marnotrawstwie towarów 
jak również o konieczności 
kontynuowania skutecznej 
walki ze złodziejami mienia 
spółdzielczego, której wyniki 
są już niemałe. O ile bowiem 
w roku 1954 suma mank wy 
nosiła 793 tys. zł, to w roku 
1955 zmalała do sumy 413 
tys. zł.

Ob. Gospodarek z Przech­
lewa domagał się uruchomię 
nia w gromadzie śrutownika 
1 usprawnienia przydziału wę 
gla oraz pasz treściwych dla 
rolników kontraktujących be 
kony 1 tuczniki. Wskazywał 
też na to, że w magazynie 
PZGS niszczeją duża ilość 
papierosów „Wczasowych".

Szereg delegatów mówiło o 
złej jakości wypiekanego 
chleba i dej produkcji wyro 
bów masamiczych. Zwrócono 
również uwagę na zakłady ży 
wienia zbiorowego, które nie 
zawsze właściwie spełniają 
swoją rolę.

Zjazd delegatów po doko­
naniu oceny realizacji zobo­
wiązań przedkongresowych i 
oceny działalności spółdziel­
czości wiejskiej za rok ubieg 
ły, powziął szereg uchwał i 
wskazał na środki, zabezpie­
czające wykonanie zadań 
spółdzielczości zaopatrzenia 1 
zbytu na terenie powiatu 
człuchowskiego.

(ka-jot)

10 kandydatów
do przodownictwa

w turnieju szachowym
W niedzielę 19 bm, rozegrano 

piątą rundę półfinałów mi­
strzostw Polski w szachach. Nie­
spodzianką tej kolejrl spotkań

8 juniorów Koszalina 
jedzie na 

mistrzostwa Polski
Ośmioosobowa ekipa na­

szych bokserów udaje się 23 
bm. na mistrzostwa Polski ju­
niorów do Olsztyna. Odbędą 
się one w dniach 24, 25 i 26 
bm.

A oto skład naszej kadry 
Juniorów zatwierdzony przez 
SB WKKF Koszalin: w. papie 
rowa: Dorsz (Sp. Zlotów), w. 
musza: Loher (Sp. Koszalin), 
w. kogucia: Gałek, w. piórko­
wa: Biernacki (obi) Koi. 
Słupsk), w. lekkopółśrednia: 
Cieślak (Sp. Koszalin), w. pól 
średnia: Jarząbek (Start
Walcz), waga lekkośrednia: 
Wyżewski (Start Walcz), w. 
średnia Marczewski II (Sp. 
Koszalin).

Zawodnikom sekundować bę 
dzie instruktor Marczewski.

Uwaga: zawodnicy z Wałcza 
i Zlotowa stawią się w Kosza­
linie 22 bm. skąd następnego 
dnia wraz z pięściarzami Ko­
szalina wyjada o godz. 5,32 
do Olsztyna. Zbiórka na dwór 
cu o 5 rano. Bokserzy słupscy 
dołączą się do ekipy w Słup­
sku.

Toni Safler, zdobywca trzech 
złotych medali na Igrzyskach 
Olimpijskich w Cortinie, ude­
korowany został przez prezy­
denta Austrii wysokim odzna­
czeniem państwowym.

Fot. — CAF.

PRACOWNICY POSZUKIWANI

1-go KIEROWNIKA BUDOWY i 2-ch MAJSTRÓW BUDO­
WLANYCH zatrudni od zaraz Zjednoczenie Budownictwa 
Miejskiego, Gdynia, Odcinek Budowlany Nr 7 w SŁUPSKU 
przy ul. Stalina 23-a.Retlektuje się na siły wykwalifikowa­
ne (z praktyką). Warunki płacy w/g układu zbiorowego dla 
budownictwa. k 105-0

POWSZECHNA SPÓŁDZIELNIA SPOŻYWCÓW 
w SZCZECINKU 

poleca szeroki asortyment dań śniadaniowych 
codziennie od godz. 7-mej do 12-teJ w restauracji 

Nr 3, przy ul. STALINA 10 
Ceny obniżone przez stosowanie marży ba. jw mlecznych. 

K—104-0

ZGUBIONO kwit komisowy na 
kuchenką gazową na nazwisko 
Wiśniewska Łucja wydany przez 
sklep komisowy w Słupsku.

Gp-99

UNIEWAŻNIA się zezwoleń** nr. 
zamlarzkanle w strefie aadgr*- 
niezwej nr Ba/Stl.M na nazwialco 
Jastrzębski Bolesław, Kołobrzeg. 

Gp-57.

W kilku 
wierszach

z Drawska
PKKF w Drawsku wykorzy­

stując sprzyjające warunki at­
mosferyczne przystąpił do or­
ganizowania imprez sportowych, 
które z wielkim zadowoleniem 
zostały przyjęte przez miłośni­
ków Sportów zimowych. W za­
wodach powiatowych w Jeźdzle 
szybkiej na lodzie startowało 
kilkunastu zawodników 1 choć 
wyniki były przeciętne, to jed­
nak zawody zachęciły wiele mło­
dzieży do uprawiania tego spor­
tu. Mistrzom powiatu na dy­
stansie 500 1 1600 m został Wie­
czorek (Drawa), wyprzedzając 
Rymonta (Zryw). 23 lutego br. 
odbędą się mistrzostwa powiatu 
w narciarstwie. Organizatorzy 
planują biegi na 5 1 10 km

* * •
W X! rocznicę wyzwolenia 

miasta, w dniu 4 marca, w Draw 
sku zostaną rozegrane mistrzo­
stwa powiatu w tenisie stoło­
wym. Tego samego dnia zoba­
czymy spotkania w piłce stat­
kowej, 

e • e
Mistrzem powiatu w koszyków 

ce męskiej na rok 1956 została 
drużyna ztoclenleokiegc Włók­
niarza, wygrywając w finale ze 
Spartą Drawsko 35:29.

Chociaż mrozy trwają, czas Ju* 
pomyśleć o remoncie boisk pił­
karskich. Trzeba także zgłosić 
drużyny do mistrzostw klasy C, 
gdyż termin zgłoszeń upływa 8 
marca, a dotychczas zapowie­
działy swój udział w rozgryw­
kach tylko 4 zespoły.

J. S.

SZUMOWSKA Alicja zamieszka 
ła w Białogardzie zgubiła legi­
tymację Zw. Zaw. Prac. Służby 
Zdrowia wydaną w Słupsku.

Gp-M.

PODZIĘKOWANIA
WSZTSTKIM kolegom, współ- 
praoewnlkom 1 przyjaciołom za 
liczny jidztał 1 pomoc w zerganl 
zowanlu pagnebu Józefa Kido — 
serdeczne podziękowanie składa 
tą drugą — Rodzina.

GP-M.

była porażka Kamkowsklego z 
Monasrerskim. W pozostałych 
partiach padły następujące wy­
niki: Solecki zwyciężył Wis- 
monta, Borkowski — Owczarka, 
a Doda — Jagodzińskiego. Nie 
rozstrzygnęli swych gier Szpa- 
kowski z Fronczkiem 1 buczyno 
wlcz a Knapczykiem.

Przodownikiem turnieju po 
V rundzie Jest Szpekowskl, któ­
ry zgromadził 3.5 pkt. 'Tylko o 
pól punkta mniej uzyskało al 
6 zawodników (Wlsmont, Bor­
kowski, Fronczek. Knapczyk. 
Doda 1 Stokłosa), przy czym Sto­
kłosa ma 1 partię odłożoną. Rów 
nleż Solecki odłożył jedną partię, 
mając obecnie 2.5 pkt. 2 pkt. 
zdobył Grąbczyńskl. Zawodnik 
ten nie dokończył jeszcze dwóch 
partit, a więc 1 oń jest dalszym 
kandydatem do objęcia przo­
downictwa w turnieju koszaliń­
skim. Dziesiątym wreszcie rre- 
tendentem do tytułu lidera jest 
mistrz Łuczynowlcz, mający „w 
zapasie" 2.5 pkt.

W dniu dzisiejszym w godz. od 
10 <jo 15 zostaną przeprowadzone 
dogrywki odłożonych partu, a 
jutro (22 bm.) — dzień wolny od 
gry.

Obecna sytuacja nie wróży 
szybkiego wyjaśnienia w czo­
łówce. Stawka jest bardzo wy­
równana i każdy z wymienio­
nych 10 „kandydatów" ma szan­
se utrzymania się w czołówce. 
Możemy się cieszyć, że w tym 
gronie znajduje się nasz repre­
zentant — zawodnik słupskiego 
Kolejarza — s. wlsmont.

Przygotowania 
do ogólnokrajowego 

przeglądu 
wiejskich

zespołów teatralnych
-W związku z ogólnokrajowym 

przeglądem wiejskich zespołów 
teatralnych, organizowanym 
przez Ministerstwo Kultury 1 
Sztuki, w Koszalinie odbędzie 
się w dniu dzisiejszym jedno­
dniowe szkolenie metodyczne 
kierowników 1 Instruktorów 
wiejskich zespołów teatralnych. 
Materiał szkoleniowy będzie siu 
Żyl Jako wytyczne do 3-dnlbwych 
narad powiatowych specjalnych 
komisji. Narady te odbędą się 
We wszystkich powiatach w 
dniach od 24 do 26 1 przyczynią 
się do wzmożenia pracy przygo­
towawczej do ogólnokrajowego 
przeglądu amatorskiego ruchu 
teatralnego na wsi. (In)

DROBNE
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MIĘDZYNARODOWY DZIEŃ 
WALKI Z KOLONIALIZMEM

U kresu kolonializmu
Gdy Lenin mówił o tym, 

te nadejdzie okres, w któ­
rym narody Wschodu wezmą 
czynny udział w decydowa­
niu o losach całego świata, 
wielu ludzi było skłonnych 
traktować to jako „wróżbiar­
ską przepowiednię '. I rzeczy 
wiście trzeba było dyspono­
wać ogromnym zasobem wie 
dzy o prawach rozwoju spo­
łecznego, by zrozumieć nie­
uchronność historyczną za­
wartą w tych słowach Leni­
na. Kolonizatorzy mocno i 
pewnie siedzieli wówczas w 
Chinach, Indiach i Burmie, 
Indonezji, Egipcie, Syrii, Li­
banie, Sudanie, w krajach 
afrykańskich i w Ameryce La 
clńskiej. Kolonizatorzy ciąg­
nęli z potwornego wyzysku 
podbitych narodów miliardo­
we zyski, narody ujarzmione 
płaciły za swą niewolę naj­
straszliwszą nędzą 1 poniże­
niem.

W ciągu minionego dziesię 
ciolecia gruntownie zmieniła 
się polityczna mapa świata. 
Tam, gdzie nie tak dawno 
jeszcze powiewały flagi me­
tropolii, zatknięto narodowe 
sztandary wyzwolonych 
państw. Słowa Lenina o roli 
narodów Wschodu stały się 
rzeczywistością. Wyzwoliły 
się wielkie Chiny. Do rzędu 
mocarstw wysunęła się Re­
publika Indyjska, powstały 
niepodległe państwa: Burma, 
Indonezja, Egipt, Sudan, Sy­
ria, Liban i inne. Zaczął się 
proces kształtowania narodo­
wej odrębności ludów Czar­
nej Afryki. Wzmaga się ruch 
narodowo-wyzwoleńczy w 
krajach Ameryki Łacińskiej, 
narasta bunt przeciwko na­
rzuconej im roli agrarno-su- 
rowcowych przybudówek im­
perialistycznych potęg.

I dlatego dzień 21 lutego 
w roku 1959 — Międzynaro­
dowy Dzień Walki z Kolonia 
lizmem — to nie tylko rocz­
nica, która przypomina, że 
Jednym z najbardziej palą­
cych problemów współczes­
nej doby jest jak najszybsza 
i całkowita likwidacja hanieb 
nego systemu kolonializmu. 
To rocznica, która uzmysła­
wia jakościową zmianę sytu­
acji na naszym globie, rocz­
nica, która pokazuje, że „roz 
pad kolonialnego systemu im 
periallzmu jest historycznym 
wydarzeniem okresu powo­
jennego o znaczeniu ogólno­
światowym" (z referatu tow. 
Chruszczowa na XX Zjeź­
dzie KPZR).

W czym zawiera się ogól­
noświatowe znaczenie tego 
faktu? Przede wszystkim w 
tym, że młode państwa, za­
równo azjatyckie jak i arab­
skie, umacniają swą wolnoś­
cią polityczną sprawę po­
koju, a nie wojny, sprawę 
postępu, a nie wstecznictwa. 
Przeszło miliard 200 milio­
nów ludzi wyzwolonych w 
ciągu ostatnich dziesięciu lat 
od więzów kolonialnych — a 
więc prawie połowa całej lud 
ności kuli ziemskiej — wystę 
puje dziś na rzecz pokojowe­
go współistnienia i wzajem­
nie korzystnej współpracy 
międzynarodowej. To obwie­
ściła światu konferencja ban- 
duńska, to potwierdza co­
dziennie praktyczna działal­
ność na arenie międzynaro­
dowej mężów stanu tych kra 
Jów.

Czy świat Imperialistyczny 
godzi się z gwałtownym kur 
czeniem się kolonialnego za­
plecza? Wiemy, że nie. Woj­
ny w Korei, Indochinach i 
Indonezji pokazały jednakże, 
że okres „polityki kanonie- 
rek" minął bezpowrotnie, że 
dziś imperialiści, nawet przy 
użyciu siły zbrojnej, nie są 
w stanie zdławić walki na­
rodowo-wyzwoleńczej. Za­
chód sięga więc do nowych 
środków. Nowa taktyka tra­
dycyjnej polityki „dziel i 
rządź" polega z jednej stro­
ny na tzw. „pomocy" dla kra 
Jów słabo rozwiniętych i na 
montowaniu agresywnych 
bloków militarnych — z dru­
giej. Są to dwie strony Jed­
nego medalu. Amerykańska 
„pomoc" staje się cyrogra­
fem zobowiązującym „wspo­

magane" narody do przyję­
cia konkretnych warunków 
politycznych, do uczestnic­
twa w paktach wojskowych, 
do podporządkowania się 
kierownictwu USA. Jedno­
cześnie zaś pakty wojskowe 
mają na celu utrzymanie ko­
lonialnych rządów przez po­
litykę podziału. Tak np. rakt 
bagdadzki ma na celu wbi­
cie klina między kraje arab­
skiego Wschodu, a StA IO ma 
wywołać rozłam w krajach 
Azji południowo-wschodniej.

W ten sposób usiłuje dziś 
świat imperialistyczny zmle 
nionyml z konieczności me­
todami kształtować nowe for 
my starego kolonialnego u- 
jarzmlania I wyzysku. W 
ten sposób usiłuje zneutrali­
zować i unicestwić wolność 
polityczną wywalczoną przez 
byle kolonie.

Wolność polityczna Jest 
pierwszą i najważniejszą 
przesłanką prawdziwej nieza­
wisłości. Ale tylko przesłan­
ką. Prawdziwa niezawisłość 
następuje dopiero z chwilą o- 
siągnięcia samodzielności eko 
nomicznej. Mocarstwa impe­
rialistyczne usiłują rozwój 
tego procesu hamować.

Poważną przeszkodą na 
drodze takiej polityki kolo­
nialnej Jest istnienie obozu 
socjalistycznego. My Jesteś­
my gotowi na warunkach 
równości i wzajemnych ko­
rzyści udzielać krajom słabo 
rozwiniętym koniecznej po­
mocy. Nasza gotowość i 
chęć korzystania z naszej po 
mocy przez kraje słabo roz­
winięte sprawia, że imperia­
liści nie mogą dziś trakto­
wać narodów Wschodu wy­
łącznie z punktu widzenia ka 
pitalistycznych zysków, że 
muszą kluczyć, a nieraz I iść 
na ustępstwa. Nikt Już nie 
może myśleć poważnie o cof­
nięciu przemian, Jakie doko­
nały się wśród narodów 
Wschodu. Można co najwy­
żej opóźnić tylko tempo dal­
szego rozwoju, czas, w któ­
rym wolność polityczna tych 
krajów oprze się o bazę eko­
nomiczną.

I właśnie dla przyspiesze­
nia procesu osiągnięcia peł­
nej niezawisłości przez mło­
de państwa Wschodu, ZSRR 
i kraje demokracji ludowej 
gotowe są udzielić im naj­
szerszej pomocy w budowie 
własnego przemysłu, szkole­
niu inteligencji technicznej, 
we wszystkich poczynaniach, 
które mają na celu ich roz­
wój gospodarczy, podniesie­
nie stopy życiowej ich lud­
ności.

„Kraje te — mówił tow. 
Chruszczów z trybuny XX 
Zjazdu — mimo że nie nale­
żą do światowego systemu 
socjalistycznego — mogą ko 
rzystać z jego osiągnięć dla 
stworzenia niezależnej gospo 
darki narodowej 1 podniesie­
nia stopy życiowej swych 
narodów. Obecnie, aby zdo­
być nowoczesne urządzenia 
nie muszą kłaniać się w pas 
swoim byłym ciemięzcom. U- 
rządzenia takie mogą one o- 
trzymać w krajach socjaliz­
mu, nie płacąc za to żadny­
mi zobowiązaniami o charak 
terze politycznym lub wojsko 
wym".

To właśnie sprawia, że za­
równo wyzwolone miliony 
ludzi jak i ci, których wy­
zwolenie Jest sprawą dnia 
Jutrzejszego — patrzą dziś 
na nasz obóz, na nas jako 
na tych, którzy uczciwie i 
bezinteresownie dopomogą 
im w odrobieniu wielowieko­
wego zacofania pozostawio­
nego przez kolonizatorów; 
Jako na tych, którzy stosunki 
z innymi narodami opierają 
na zasadach równości I rów­
nouprawnienia, którzy wal­
czą przeciwko polityce kolo­
nializmu i wojny.

D. HARNISZ

Uwaga opinii światowej 
skierowana jest dziś na Moskwę 

Prasa światowa o XX Zjeździe KPZR
Cala prasa światowa nadal z niesłabnącą uwagą i zain­

teresowaniem śledzi przebieg obrad XX Zjazdu KPZR. 
Wszystkie dzienniki zamieszczają obszerne sprawozdania 
i komentarze na ten temat.

Dzienniki wło­
skie zamieszczają 

z przebiegu obrad XX Zjaz­
du KPZR szczegółowe kores­
pondencje. Komentarze na te 
mat obrad ukazują się co­
dziennie na pierwszych stro­
nicach gazet.

Dziennik „Unita" komentu 
Je przemówienie W. M. Mo- 
łotowa, G. K. Żukowa 1 Ł. M. 
Kaganowicza.

Dziennik „Avanti" podkre 
śla w swym komentarzu, że 
„rysem charakterystycznym 
Zjazdu jest to, iż w obradach 
poruszane są najistotniej­
sze problemy wywierające 
wpływ na losy ogromnej wię 
kszości wszystkich ludzi. Czy 
nione jest to przy tym z nad 
zwyczajną, wywierającą po­
tężne wrażenie prostotą 
świadczącą o mocy i wierze 
we własne siły".

Wychodzące w Mediolanie 
pismo finansowo-gospodar­
cze „Sole" zamieszcza arty­
kuł poświęcony tej części re­
feratu N. S. Chruszczowa, w 
której mówi on o pokojowym 
współzawodnictwie dwóch 
systemów. Pismo stwierdza, 
że zachód powinien się liczyć 
z tempem rozwoju gospodar 
czego ZSRR, „nie łudząc się 
co do wysiłków, których wy 
magać będzie ( „pokojowe 
współistnienie" ze światem 
komunistycznym".

Dzienniki „Żen- 
minżipao”, „Ku-

angżenżipao”, „Kuangminźi- 
pao" i inne publikują obszerne 
artykuły na temat ostatnich 
przemówień wygłoszonych na 
XX Zjeździe Komunistycznej 
Partii Związku Radzieckiego.

Dziennik „Zenminżipao” 
stwierdza w artykule wstęp­
nym, że referat sprawozdaw­
czy Komitetu Centralnego 
KPZR jest dokumentem o o- 
gromnym znaczeniu historycz­
nym. „Zostały w nim, na pod 
stawie głębokiej marksistow­
sko - leninowskiej analizy, u- 
ogólnione sukcesy — pisze 
dziennik — jakie naród radzie 
cki odniósł w budowie komu­
nizmu, w walce o osłabienie 
napięcia międzynarodowego.

Zostało w nim uogólnione 
doświadczenie ruchu rewolu­
cyjnego w różnych krajach. 
Sprawozdanie to jest przykła-

Skandal 
z amerykańskimi dostawami broni 
do Arabii Saudyjskiej

NOWY JORK. Opinia publiczna 
w USA 1 W. Brytanii jest nlezwyK 
le zaniepokojona ujawnieniem 
przed paru dniami faktu, li Stany 
Zjednoczone wysyłają bród na 
Środkowy Wschód.

Agencja United Press podała, le 
Jej redakcję w Nowym1 Jorku po 
wladomiono anonimowo, li w por 
cle nowojorskim gotuje się do od­
płynięcia statek „James Monroe" 
z ładunkiem 18 nowoczesnych czół 
gów typu „Walker Bulldog“ dla 
Arabii Saudyjskiej. Redakcji Uni­
ted Press wiadomość ta wydala 
się niewiarygodna, ponlewat — jak 
wiadomo — rząd amerykański 
przez dłuiszy czas prowadził za­
ciekłą kampanię przeciwko zaku­
powi przez Egipt broni w Czecho­
słowacji twierdząc, li „komuniści 
zaopatrują w broń kraje arab­
skie, co potęguje niebezpieczeńst­
wo wybuchu konfliktu między 
tymi krajami a Izraelem". Kedak 
cja nowojorska UP poleciła swym 
współpracownikom w Waszyngto­
nie wyjaSnienlo całej tej afery w 
departamencie stanu. Przyciśnięty 
do muru, rzecznik departamentu 
Whlte przyznał, te Istotnie czołgi 
są przeznaczone dla Arabii Saudyj 
sklej „w celach szkoleniowych". 
Whlte dodał, te Arabia Saudyjska 
zamówiła ponadto inny sprzęt woj 
skowy.
Wiadomość o eksporcie amerykań 

sklch czołgów do Arabii Saudyj­
skiej przyjęta została z duiym za­
niepokojeniem w kołach rządzą­
cych W. Brytanii z uwagi na na­
pięto stosunki między Anglią ■

dem twórczego rozwinięcia 
marksizmu - leninizmu. Histo

Depesza N. A. Bułganina
do prezydenta Tiio

BELGRAD. Jak donosi agencja Tanjug z Belgradu, przewodni­
czący Rady Ministrów ZSRR N. A. Bulganin przesłał prezydento­
wi Jugosławii Tlto depeszę z wyrazami współczucia z powodu 
tragicznego wypadku w pobliżu miasta Mavrovo w Macedonii, 
gdzie obsunęła się lawina śnieżna. Pod zwałami śniegu zginęło 
tam kilkadziesiąt osób. Lawina wyrządziła też znaczne straty 
materialne.

Radziecki charge d*affalres w Belgradzie Grlaznow zakomuni­
kował, że Związek Czerwonego Krzyża 1 Czerwonego Półksięży­
ca ZSRR przekazał na rzecz rodzin ofiar lawiny 45 tys. rubli.

Otwarcie 
bezpośredniej komunikacji lotniczej 

Moskwa-Helsinki
Prezydent 
Finlandii

15. II. 1956 roku kole­
gium trzystu elektorów do 
konało wyboru nowego 
prezydenta Republiki Fin­
landii. Większością głosów 
zwyciężył Urho Kekkonen, 
który 1 marca obejmuje 
na sześć lat stanowisko 
prezydenta Flnland’1.

Na zdjęciu: Urho Kekko- 
nen w swoim gabinecie 
w gmachu parlamentu po 
ogłoszeniu wyniku wybo­
rów.

Arabią Saudyjską w związku ze 
sporem o oazę Buraiml.

Przedostanie się do publicznej 
wiadomości faktu wysyłki amery­
kańskich czołgów do jednego z 
krajów arabskich wywołało zamlo 
szanle w departamencie stanu USA. 
W pierwszej chwili, z polecenia pre 
zydenta Eisenhowera, władze wa­
szyngtońskie wydały zakaz wysyl 
kl wspomnianych czołgów, jednak 
że w niedzielę 19 bm. zakaz ten zo 
stał cofnięty. Uzasadniając cofnię­
cie zakazu rzecznik departamentu 
stanu jak podaje korespondent Reu 
tera — dał cynicznie do zrozumie­
nia, Iż broń wysyła się do Arabii 
Saudyjskiej „w celu utrzymania 
równowagi w wyścigu zbrojeń mię 
dzy Izraelem a krajami arabski­
mi". Jak wynika z wypowiedzi te­
goż rzecznika, w kołach rządzących 
w USA rozpatrywana jest także 
izraelska oferta na zakup amery­
kańskiej broni wartości 50 milio­
nów dolarów.

Afera czołgowa wzburzyła także 
żydowską ludność Nowego Jorku, 
która zorganizowała w porcie no­
wojorskim demonstracje przeciw­
ko wysyłce czołgów do Arabii Sa­
udyjskiej. Koła dziennikarskie w 
Nowym Jorku podkreślają, że zde 
maskowanie perfidnego stanowi­
ska władz waszyngtońskich wobec 
problemu zaopatrzenia Środkowe­
go Wschodu w broń może spra­
wić republikańskiej administracji 
Eisenhowera wiele kłopotów w 
przyszłych wyborach, ponieważ 
ludność żydowska w stanie Nowy 
Jork stanowi poważną siłę wybor- 
cią.

ria wykaże, że XX Zjazd 
KPZR wskazał nie tylko dro­
gę walce narodu radzieckiego, 
lecz także wytyczył linię dal 
szego nieustannego rozwoju 
międzynarodowego ruchu ro­
botniczego”.

MOSKWA. Jak donos! agen 
cja TASS, dnia 19 bm. została 
w Moskwie podpisana umowa 
w sprawie komunikacji lotni­
czej między Związkiem Radzie 
ckim a Finlandią.

W przeddzień tego wydarzę 
nia, w moskiewskim porcie lo­
tniczym, Wnukowo, wylądo­
wał pierwszy samolot fińskich 
linii lotniczych „AERO”. Na 
pokładzie samolotu przybyła 
rządowa delegacja Finlandii 
z ministrem komunikacji 
i robót publicznych. M. 
Miettunenem na czele. 
Delegację powita! szef 
Głównego Zarządu Lotnictwa 
Cywilnego przy Radzie Mini­
strów ZSRR, Marszalek Lot­
nictwa S. F. Zaworonkow 
wraz ze swymi współpracowni 
kami.

Prezydent Tito 
przyjął

związkowców 
rumuńskich

BUKARESZT.
Jak donosi rumuńska a- 

gencja prasowa, 18 bm. 
prezydent Tlto przyjął prze 
bywającą w Jugosławii de 
legację związkowców ru­
muńskich, na której czele 
stoi przewodniczący Cen­
tralnej Rady Związków Za 
wodowych Rumunii G. Apo 
stoi.

Ryż z Burmy dla ZSRR

MaoTse-tung 
i Czou En-lai 

otrzymali 
najwyższe odznaczenie 

Kambodży
PEKIN. Przewodniczący 

Chińskiej Republiki Ludowej 
Mao Tse-tung i premier Rady 
Państwowej ChRL Czou En- 
lai otrzymali w sobotę 18 bm. 
najwyższe odznaczenie Króle­
stwa Kambodży, „Wielki 
Krzyż", nadany im przez kró 
la Kambodży Karodom Sura- 
marita. Uroczystej dekoracji 
obu chińskich mężów stanu 
dokonał premier Kambodży 
Norodom Sihanouk, który ba­
wił w Pekinie z oficjalną wi­
zytą.

• BONN
Jak donosi agencja DPA, w 

Bonn podano oficjalnie do wla- 
domoścl, że ambasador NRF w 
Moskwie dr Haase obejmie swój 
urząd w początkach marca.

• NOWY JORK
Jak donoszą z Peru, rząd zwró 

cli się drogą radiową do wszyst. 
kich oficerów armii z wezwa­
niem, aby potępili rebelię woj­
skową, wznieconą przez generała 
Pereira w mieście Iguitos w pół­
nocnej części kraju. Apel rządu 
podkreśla równocześnie, że mi­
nister wojny wydal ostre zarzą­
dzenia w sprawie ścigania bun­
towników. Rząd peruwiański za­
wiesi! też artykuł konstytucji, 
przewidujący swobodę porusza­
nia się obywateli po kraju. O- 
becnte na wyjazd ze stałego 
miejsca zamieszkania, zwłaszcza 
w kierunku północnym, trzeba hę 
dzle uzyskać specjalne zezwole­
nie.

Według wyjaśnień agencji za­
chodnich, rozszerzeniu się re­
belii stoi na przeszkodzie fakt, 
że północna część kraju, objęta 
rebelią, jest oddzielona od czę­
ści południowej pasem dziewi­
czych puszcz I wysokich gór, tak 
że komunikacja odbywa się nor­
malnie hądż droga morska, bądź 
też lotniczą.

• DELHI
Przebywający od kliku dnt w 

stolicy Indii szach Iranu, Pahle- 
vl. spotkał się dnia 19 bm. z pre­
mierem Nehru na przyjęciu w 
ambasadzie Irańskiej.

A BERLIN
Jak podaje zachodnlo-nlemlee- 

ka agencja prasowa DPA. w 
Kairze został parafowany 18 lu­
tego układ handlowy i płatniczy 
między Egiptem a NRF. Parafo­
wanie układu nastąpiło po roz. 
mowach, jakie od kilku tygodni 
prowadziła delegacja handlowa 
NRF z przedstawicielami Mini­
sterstwa Handlu Zagranicznego 
Egiptu.

• PEKIN
Indonezytskl minister Informa­

cji S. S. Makmur, zapowiedział, 
Iż w bieżącym tygodniu rząd 
przedstawi w parlamencie pro­
jekt ustawy o anulowaniu ukła­
dów gospodarczych 1 finanso­
wych zawartych z Holandią w 
roku 1949 na konferencji w Ha­
dze.

Decyzja rządu w sprawie anu­
lowania układów gospodarczych 
1 finansowych została podjęta w 
wyniku wypowiedzenia przez 
Indonezję w dniu 14 l>m. poro­
zumienia o Unii Holendersko- 
Indonezyjsklej.

• MEKSYK
Państwowy monopol nafto­

wy w Meksyku „Petroleos Me. 
xlcanos“ ogłosi! komunikat 
stwierdzający, że w okręgu 
Tampico odkryto nowe złoża 
ropy naftowej. Do okręgu tego 
wysiano specjalne ekipy geolo­
gów 1 techników, którzy mają 
zbadać dokładnie wielkość za­
sobów 1 założyć szyby nafto­
we.

U Nu, dla narodu radziec­
kiego.

Na zdjęciu: wyładunek 
ryżu ze statku „Taras 
Szewczenko". _

(Fot — CAF)

Statek „Taras Szewczen­
ko" przywiózł do Portu 
Odeskiego ze stolicy Bur- 
my — Rangunu 6 870 ton 
ryżu. 200 ton lyżu stano­
wi dar premiera Burmy

Rzym

Pekin


